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CHAMBERLAIN, 
angielski min. spraw zagr. i przewodniczący delegacji 

angielskiej, trzyma pierwsze skrzypce w koncercie 
genewskim.-

Japonia, Anglja i Z. S. S. fi
Japonia jest w międzynarodowej polityce czynni­

kiem, który posiada jednostronną wartość aktywną, 
^od względem ekonomicznym bowiem jest czynnikiem 
Pasywnym, aktywa zaś jej są natury politycznej. Akty­
na Japouji — to jej mocarstwowa rola w polityce — 
iej armja i potężna flota. Pasywa ~  to. jej wielki po- 
Pyt na produkty zasadnicze przy malej względnie zdol­
ności eksportowej i słabej zdolności finansowej. Dominia 
brytyjskie, szukają wielkich tranzakęji ekonomicz­
nych, a prz ed ewszystkiem wielkich kapitałów. Z uwagi 
Pa to, Jarponja w sojuszu swodm z Anglią me przedsta­
wiała dla nawskroś ekonomicznej struktury Inrperjum 
Brytyjskiego wartości dość poważnej. Było to jednym 
2 powodów rozwiązania tego sojuszu, rolę zaś Japonji 
Zaięła Ameryka, z którą pod względem ekonomicz­
nym Anglja coraz to bardziej liczyć się musiała. Poro­
zumienie anglo-amerykańskie było ciosem dla Japonji, 
której ze względu na Stany Zjednoczone bardzo zale­
g ło  na łączności politycznej z Anglja .

Jednakże rozwiązanie sojuszu anglo-japońskiego nie 
bznacza jeszcze skrzyżowania interesów tych dwóch 
Piocarstw,' — polityka ich dziś jeszcze często biegnie 
5° liniach równoległych, zwłaszcza na terenie Chin. 
rpzykładem tego służyć mogą choćby wypadki czerw- 
pWę w Szanghaju, wobec których Japonja i Anglja za- 
^iy wspólny front. Również analogiczny był wobec 
ych dwóch państw stosunek rządu i ludności Chin. Po- 

^tnieją w Chinach, mimo zasady „otwartych 
pewne sfery wpływów angielskich (porty polu- 

uiowe) i japońskich (Mandżuria), które również wpły- 
a'u łagodząco na wzajemne stosunki obu państw.

Należy podkreślić, że ze strony Japonji niema mo- 
Złf 0 ^bęci aneksji Mandżurii. Japonja nie da się po- 

wpływów na tych terenach, ale nie chce mieć 
yranicy z Rosja sowiecka i wcielać 22 mMjo- 

c|a y^bińczyków w skład swego imperium. Rywaliza- 
w f *  ?• S. R. z Japonią na terenie Mandżurii dotyczy 

w^ow, a nie zakusów terytorialnych.
^ńeypadk! skłaniają Japonję do szukania sprzymle- 
So ?ra ,w..^0S'U. Utworzenie bloku anglo-amerykańskie- 
1 \Vschod ^ar êrę’ odgraniczającą Japonię od. południa

^spansja ekonomiczna Japonji musi 
% i V» zaslłokojenia j z konieczności kieruje się na Chi- 
że ,yN0S3ę Azjatycką. Teren Chin częściowo tylko mo- 
stoinn;fpo ,po r̂ze,by Japonji W  wiiększym daleko
naff-v • to uczynić Rosja ze swojemi zasobami

^  zęlaza i węgla.
ostatni?,h czasach zaszedł szereg faktów w  sto­

sunkach sowiecko-japońskich* wskazujący na dojście do 
pewnego zbliżenia między Japonja a Z. S. S. R.:

a) zawarcie umowy o bezpośredniej komunikacji ko­
lejowej, b) przychylne przyjęcie przez opinję publiczną 
w Japonji umowy o koncesjach węglowych i naftowych 
na Sachalinie, c) deklaracja Rządu Z. S. S. R. z dnia 
14 grudnia w sprawie polityki na Dalekim Wschodzie, 
d) ogłoszenie neutralności. Japonji w bardzo dla niej 
żywotnych sprawach Mandżurii, e) Janson, sowiecki 
przedstawieni handlowy na Janponję, przybył już do 
Tokjo. Telegramy przynoszą ocnaz to nowe, rozsiewa­
ne po drodze jego interwiewy, zapowiadające erę bli­
skich i wzajemnie pożytecznych stosunków handlowych 
pomiędzy Rosją i Japonia, f) pod wodza członka par­
lamentu, p. Nakami, oraz dyrektora Biura Rybołóstwa, 
p. Matsamury, udali się na konferencję do Moskwy 
przedstawiciele rybołóstwa japońskiego na wodach ro­
syjskich, g) od czasów pertraktacji joffe-Kawakami, 
tj- od r. 1923 błąka? się w sferach finansowych luźny 
projekt założenia w Japonji banku rosyjsko-japońskie­
go, Projekt ten omawiany również podczas pertrakta­
cji Karachan-Yoshisawa w r. 1924 w Pekinie, odżył o- 
beonie i jest usilnie popierany przez ambasadora Ko*ppa. 
Ma to być bank z kapitałem 30 milj. jen pod wspólnym 
zarządem sowiecko-japońskim i, służyć ma specjalnie do 
popierania tranzakcji handlowych, zawieranych pomię­
dzy knpiectwero japońskiem i rosyjskiem.

Przeszkodą jednak w nawiązywaniu bliższych sto­
sunków rosyjsko-japońskich jest, oczywiście, sprawa 
obecnego ustroju Rosji. Obawa przeć komunizmem w 
Japonji osłabia kombinacje polityczne czy ekonomiczne. 
Polityka bolszewików w Chinach, zwłaszcza odnośnie 
Mongolii i Chiński esy* Tnrkj^srtam daje przedsmak Ja­
ponii nowego imperializmu rosyjskiego.

Pozatem niedowierzanie opinii publicznej w stosun­
ku do polityki Sowietów i doświadczenia państw za­
chodnich są również hamulcem w zbliżeniu sowiecko- 
japońsfciem. Poważną rolę odgrywa też m- in. japoń­
ski sztab generalny z Radą wojenną na czele, który śle­
dzi z uwagą wojskowe zaangażowanie się Rosji w Mon­
golii i Mandżurii, i zajmuje stanowisko negatywne w 
sprawie bliższego kontaktu z Sowietami.

ALFONSO DA COSTA 
przewodniczący, delegacji portugalskiej, b- premier i minister 
skarbu, zosta* wybrany przewodniczącym obecnej sesji.Ligi 

Narodów w Genewie-

Wznowienie narad w Genewie
po powrocie Brianda.

Podkomisja uznała Niemcy za uprawnione do wstąpienia do Rady.

Genewa U- 3. — Briand przybył tu dziś rano, na 
dworcu powitali go delegaci francuscy, z którym: udał 
się Briand'do hotelu „Bergues". W  hotelu odbyła się 
narada między Briandem a Boncourem i Loucheurcm, 
poczem Briand przyjął premiera Skrzyńskiego a następ­
nie podjął narady z Chamberlainem.

Podkomisja polityczna Ligi Narodów, mająca przy­
jąć Niemcy, zastanawiała się nad następującemu pyta­
niami:

1. Ozy prośba Niemiec. jest zgodna z przepisami 
statutu Ligi?

2. Czy rząd niemiecki jeśt uznany de jurć i de facto?
3. Czy rząd państwa niemieckiego jest niezależny?
4. Jakie jest stanowisko rządu Rzeszy wobec nie-

mieckich zobowiązań międzynarodowych i przepisów 
Traktatu Wersalskiego?

5. Jak się wywiązało państwo niemieckie wobec 
zobowiązań rozbrojeniowych?

Po krótkiej dyskusji nad temi pytaniami podkomisja 
uznała Niemcy za uprawnione do wstąpienia do Ligi 
Narodów.

Londyn, 11. 3. (A. W.) Genewski korespondent 
„Westminster Gazette“ donosi, iż obecnie w Genewie 
przypuszczają ogólnie, że przyjęcie Niemiec do Ligi na­
stąpi już w piątek i w tym samym dniu zapewne zosta­
nie Niemcom przyznane stałe miejsce w Radziev Ligi.

Natomiast londyński „Times“ sądzi, iż Niemcy zo­
staną przyjęte do Ligi w piątek, a miejsce stałe w Ra­
dzie Ligi otrzymają oficjalnie w sobotę.

przeciwko przyjącic Niemiec do Sady Ł. N.
Genewa, 11. 3. (A. W.) Odbyte wczoraj wieczorem Brazylia złożyła oświadczenie, iż w razie nie otrzy­

mania obecnie stałego miejsca w Radzie Ligi. wystąp? 
z® swojem veto Przeciw przyjęciu Niemiec do Rady 
Ligi. Oświadczenie to miało charakter prawie oficjalny 
i należy je brać bardzo poważnie.

3-godzinne posiedzenie miara charakter poufny. Człon 
kowie Rady Ligi oświadczyli jedynie, iż osiągnięto w 
szeregu spraw pewne postępy. Nie powzięto natomiast 
żadnych decyzji z powodu nastręczających się nowych 
trudności.

Znamienna podróż królewska.
Po rokowaniach Ninezicza jodzie król Aleksander do Rzymu i Paryża.

Wiedeń, 11. 3. (tel. wł ) W  świecie polityoznym 
wywarła duże wrażenie wiadomość, że król Aleksander 
wybiera się w dłuższą, podróż zagranicę i odwiedzi 
Rzym, Paryż i Londyn.- <

Wprawdzie król jugosłowiański odbędzie tę po­

dróż wspólnie z małżonką i wyjedzię dopiero w 
pierwszej połowie przyszłego miesiąca —  niemniej 
jednak zamiar odwiedzenia stolic Włoch i Francji 
wiąże się konsekwentnie z rokowaniami min. spraw 
zagr. Ninezicza w Rzymie i  Paryżu.

Mr. 5 9 . — Rok 6 , Dziś 8 stroik Cena W  groszy

CLOS POMORSKI
DODATKI TYGODNIOWE: „SPRAWY KOBIECE", „ŚWIATEK MŁODZIEŻY". »

P r e n u m e r a t a  m l e j s e o w a :  Przy odbiorze w ekspedycji 2,50 ZŁ*
w agenturach miejscowych miesięcznie 2,55 Zł, puez pocztę przy zamówieniu 
przez ekspedycję naszą 2,76 ZŁ, wprost na poczcie .ub u listowego kwartalnie 
8,58 Zł, miesięcznie 2;86 Zl, dla W. M Gdański 2,50 Gnid., Gd. — pod opaską 
w Toisce 4,20 ZŁ do Gdańska 4,45 Gnid. Gd., do Francji 15 tr. (z wysyłką co 
drngi dzień 13 fr.) do Anglji 5 sh.il., do Stan Zjedn. 80 cent. W razie nieprze­
widzianych wypadków, jak strajki, przeszkody teohniczne itd. prenumeratorzy 
nie mają prawa żądania niedostarozonych numerów inb zwrotu prenumeraty.

Ogłoszenia z Polski: Wiersz wysokości milimetra w dziale ogłoszeniowym na 
stronie 8-łamowej 12 groszy w dziale reklamowym na stronie 1-3 lam. przed 
tekstem 90 gr, wśród tekstu 50 gr, za tekstem 40 groszy. Dla Wolnego Miasta 
Gdańska wiersz m/m 8-łam w oMale ogłoszeniowym 0,12 Gnid. Gd,, wiersz m/m 
3-łam. przed tekstem 0,90 Gald Gd . wśród te-s.n 0,50 Gnid. Gd., za tekstem 0,40 
Gnid. Gd., dla Niemiec dochodzi 50% nadwyżki, dla reszty zagranicy 100% nad­
wyżki. Za tłómaczenia 20 proc. nadwyżki. — Rachunki są natychmiast płatne. — 
Adminiśtr. nie przejmnje odpowiedzialności za terminowe umieszczenia ogłoszeń.
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PULSA mydła toz>!*towe, kosmetyki 
woay koiońskie i perfumy 

wsadzi* i do nabycia!6C49 PULSA M
Sytnaoia we Franki nie wyjaśniana.

Ataki przeeif" Briandowi. — aowy gabinet wat “ "dzi« długo istni.ał
Paryż, 11. 3. (A. W.) Kongres republikańskiej tśnjŁ 

powziął rezolucję, w której bardzo ostru zwraca się 
przedrą BrlanJowi za powołanie na stare wisko frunf- 
stra spraw wewnętrznych Malvy*egn. Przedstawiciel 
republikańskiej unji deputowany Barnegaray złoży we 
wtorek w czasie dyskusji nad oś wiadczeniem rządow°,n, 
interpelację w sprawie składu gabinetu, która zwróci 
się przedewszystkiem przeciw Malvy-enm.

Prasa paryska przepowiada rządowi irediagie ist­
nienie „Quotidien“ twierdzi,*iż deputowani lewicy zgo­
tują nowemu rządowi w Izbie lodowate przyjęcie. Zre­
sztą poaobno Brland nie liczy się z długiem istnieniem 
swego obecnego gabinetu, który stworzony został tylko 
dla tego, by umożliwić mu podróż do Genewy.

,Jpgafo“ przewiduje, że nowy gabinet *amjas,t 
wprowadzić pewne odprężenie sytuacji parlamentarnej 
spowoduje tyiko zamieszanie w ustosunkowaniu sit do 
siebie ooszczegóSnych grup parlamentu.

PROGRAM MINISTRA FINANSÓW.
Paryż, 11, 3. (A.' W.) Nowy minister finansów Peret 

przyjął przedstawicieli prasy, których poinformował o 
swyon zamierzeniach. Sytuacja finansowa Francji nie 
jest tak nieii imyślna, jak to ogólnie sadzą. Państwo ma 
do rozporządzenia w cnwili obecnej 3 mil jardy franków, 
które wystarczą na pokrycie wydatków y  ciągu naj­
bliższych kiiku tygodni. W  tej chwili minister nie ma 
jeszcze żadnych szczegółowych planów sanacyjnych.

Zmiany w nuncjatura jjl
; Rzym, 10. 3. Zaprzeczając wiadomości o wyjeździe 
Mussoliniego do Genewy, „friornale d Italia" zapewnia, 
że rasg. Pizz ar do, zastępca sekretarza stanu, zajmie

miejsce nuncjusza w Berlinie, msg. Pocelli ma być mia­
nowany nuncjuszem w Paryżu.

.Sprawą ucisku Poh lów  w Phmozech zajmie się
Liga Haremów.

Genewa, jako szósty punlkt porządku obrad Zg“0- 
madzenia Ligi znajduje się sprawa mniejszości polskiej 
na Śląsku niemieckim. Będzie rozpatrywana petycja

Karola Michalika i Związku polskiego na Górnym Ŝ ą- 
skn. Obie petycje są skargą na pogwałcenie przez Niem­
ców praw mniejszości polskiej.

3łos angielski o Polsce.
Londyn. (Pat) Prasa angielska jest nieco przy­

gnębiona dotychczasowym brakiem pozytywnych rezul­
tatów w Genewie.

Genewski korespondent „Timesa“ pisze m, in.: Hr. 
Skrzyński niezmordowanie praerw ał dla swego kraju. 
Jak najlepiej wyzyskał on swą wybitną i sympatyczną 
osobistość, a argumenty korzystne dla Polski wszędzie 
rozpowszechnia t. Specjalny argument, fcióry pooorno 
obecnie wysuwa, to niebezpieczeństwo jego stanowiska, 
w razie gdyby żądania Polski zostały odrzucone. Po- I

lityczne i finansowe położenie w Warszawie "  dodaje 
korespondent — nie jest zbyt ustaione i obalenie obec­
nego rządu znaczyłoby, jak twierdzą, orzyjscie rządu 
skrajnie lewicowego, lub prawicowego, jednakowo nie­
przychylnych wonec Ligi., Mówią także, że Poisk? 
przestałaby ściśle współpracować z państwanii ząchu- 
driiemi, a podpadłaby pod władzę naśiaćuwccy Mussoli­
niego, luo rzuciłaby sie w  objęcia Rosji sowieckiej. Da- 
ietj artykuł stwierdza, że Briand lub Benesz napewno 
znajdą formułę wyjścia z trudnej sytuacji.

Hasło aktualne ? dla nas.
Wiedeń. (Pat.) „N. Fr. Presse“ donosi z Rzymu: zbrojeni i gutowi“ W  ciągu a/skusji wskazał gen, Ca- 

Po krótkiej dyskusji senat przyjął nowele wojskowa, dorna na słowa rryderyka II:. Polityka zagraniczna 
Pod koniec dyskusji zabrał głos Mussolini i zakończył bez armii, to koncert bez instrumen'tów“, 
mowę słowami: „Czasy są niepewne, musimy być u- 1 —-------•

Nowe prowokacje litewskie.
Wilno, (A . W.) Centralne władze kowieńbkia za 

wszelką cenę postanowiły sprowokować poLkie straże’ 
pograniczne. Na odcinku Kliszebłutu— Podjeziorki na­
czelnik posterunku litewskiego Szihs zawiadomił znaj­
dujące się we wsi Skrzyżówce dwa bataljony szaulisów, 
źe wszystko cło prowokacji jest gotowe. Oddział? 
szaulisów przyciągnął? wieczorem na linję graniczną j 
rozpoczęły w nou? ćwiczenia ostrenu naboiani, strzela­
jąc rzekomo do eelu, co było niemożliwe wobec ciemnej 
nocy.

Litwinom wyraźnie szło o sprowokowanie 
naszych posterunków granicznych, wciągniecie ich

n. terytorjum litewski*, celem zabrania dc uie- 
woli. Silniejsze oddział? nasze patrolowały przez całą 
noc na t?mże odcinku, brnąc miejscami w wodzie i 
biotach. Jednocześnie obok wsi Kiełbnsze nd wyraźny 
rozkaz władz litawskich zbliżył oię do jednego 
z naszych posterunkowych stnżnik litewski i za­
czął go obrażać słownie. Policjant nasz zachował 
się spokojnie. Wówczas Litwin zdjął karabin  i ce­
lując w wego dał strzał, który jednakże chybił. 
Litwin zbiegł na swoje terytorjum.

,.Rde Britannia"!
{Korespondencja własna.)

Londyn, w marcu 1926 r.
Zwycięski wynik wojny światowej umożliwi1, Anglii reali­

zację oddawna przygotowywanego projektu stworzenia wie) 
kiej, laclowej drogi handlowej z Egiptu do Indii- Z prowincji, 
odebranych pokonanej Turcji, W. Brytania utworzyła nowe, 
pozornie niezależne państwu Hedżas, Trak i Transjordanję, o- 
bejmując równocześnie nad riemi protektorat, będący w rze­
czywistości cichem wcieleniem olbrzymich! przestrzeni, od 
Suezu po zatokę perską, do światowego imperium Albiorm. 
Za cenne usługi, oddane w walce przeciw otomańskiemu ka­
lifowi, wielkorządcami świeżo powstałych królestw arab­
skich zostali, z ramienia potężnej Anglji, członkowie wpływo­
wego i odu Haszymitów, Husseni i synowie jego Feisul i Ań, 
których dzierżawy sięgały teraz daleko w głąb półwyspu a- 
rabskiego, poza święte dla Islamu miejscowości M-eikkę I 
Medynę i oc!erały sie o brzegi Tygrysu, Syrii i Palestyny..

Zabezpieczywszy sobie, w ten sposób decydujący wpływ 
na całem terytorium między Aleksandrią i Bassore, W. Bry­
tania przystąpiła niezwłocznie do budowy linii kolejowej, ma- 
Jącei połączyć oba tfe nadier ważne dla handlu zamorskiego, 
tosterinki, przyęzem projekt angielski przewidywał przedłu­
żenie. w przyszłość", tej drogi żelazne] do ¥elatu, stacji węzło­
wej w północno - zachodnich Indiach. Plany brytyjskie za­
powiadały najlepsze wyniki; wszystko obliczone by to skrupu­
latnie, wszystko zdawało się, jakn»jlepiej było uregulowane 
i przewidziane. A jednak, mimo olbrzymie doświadczenie na 
tem polu, Anglia, przeoczyła jeden ważny czynnik, niestałych 
stosunków w burzliwym, arabskim terenie Azji, w którym 
przygotowanym być zawsze na’eżv na przykre nlespo- 
dzianiu

Ufny w przemożną porno u Imperium Brytyjskiego, król 
Jmssebi rozpoczął panowanie polityką zaborczą, dążąc do 
podlboju" całej Arabji. W akcji ten natrafił jednakże nieba­
wem na silny7 opór dzielnych Wahahitów, którzy nietylko u- 
nicestwili zaborcze plam- Hedia.su zdobyli ła*wo Mekkę 1 
przystąpili do oblężenia miasta Dżedda. Przerażony Hussein 
abdyktował na rzecz syna Alego, spodziewając sie. w ten 
sposób zlii widować spór z Wahabitami. Polityka angielska 
w Arabji doznała dotkliwej porażki.

Do układów z Wahabitami delegowany został wybitny 
znawcz stosunków arabsktóh generał Clayton, który doprowa­
dził w październiki’ ub. r. do konferencji z przywódcą Wa- 
haHtów Ibft - Sandem w Batra- Pertraktacje dały szybko 
konkretne rezultaty. Anglja opuściła całkowicie Haszymitów, 
których położenie było beznadziejne i przerzuciła się na 
stronę Wahabitów. Król Hedżasu Ali, zizekł się korony i 
wyjechał do brata Feisula. Anglja zaś zawarła z Wahabi­
tami umowę, gwarantującą jej poważny, w dalszym ciągu 
wpływ, na sprawy arabskie- Ibu - Sand, w tej chwili pan 
Arabii od Moiza Czerwonego do zatoki perskiej, noże teraz 
bez przeszkód przybrać tytuł króla Hedżasu i pretendować 
do godności kalifa. W tym też celu zwołał on do Mekki 
kongres panislamsk:. który zdecyduje o przyznaniu zwycię­
skiemu wodzowi WahaLitów najwyższego stanowiska w świę­
cie muzufmaftskTT.

Anelja tmimfuje- W Arabii panuje z jej ramienia, za- 
przvj.iźniony z Ałbjonem łbtr - Sand, w Iraku i Transio.danii 
trzyma ona w silnych rękach władzę, której cień n(.zostawiła 
przemyślnie synowi Hussetaa. , Spokojni* więc można kon­
tynuować znów budowę kolei z Egbrtu do Indii, Pule Bri- 
tannia! j ,  L,.

NIEPOKOJE W  AFGANISTANIE.
Lh  dyn, 11 3. (AW.) Z Pendza/bu oouoszą o niepo* 

kojach wybuchłych na granicy Afganistanu. Kilka 
szczepów afgańskich frzższlo przesmyk Chajbera n i 
terytorium Iudyj angielskich. Władze angielskie wysła­
ły shne oddziały wojsk Kolanjalnycn celem odparcia 
tych szczepów

ARESZTOWANIE SZPIEGÓW ROSYJSKICH 
NA ŁOTWIE.

Ryga, 11. 3. (A. W.) Władze bezpieczeństwa areszt 
towały 8 osób podejrzanych o szpiegostwo na izecz 
Sowietów". Na czele wykrytej organizacji siał urzęd­
nik konsulatu sowieckiego w Rydze Bielów, który kloto­
wa} działalnością organizacji, dawał polecenia, dostar­
cza* pieniądze i broń. Organizacja zajmowała się głó­
wnie stanę,n aruiji łotewskiej i technicznem iej wypo­
sażeniem.

WYROK W SPRa WIF FAŁSZERSTW
w ig ie r s k ic h .

Jak donosiliśmy, w zeszłym tygodniu odbył się w 
fladze proces przeciw węgierskiemu pułkownikowi. Jan 
,yOvic1i  wi, który, jak też jego dwaj pomocnicy: Mar- 
kovsky i Mankevich, oskarżony był o to. ze w Hołartdji 
puszczał w oibieg fałszywe 1000-frankówki. Wyrokiem 
sądu Jankowich skazany został na 9 lat ciężkiego wię­
zienia, a jego towarzysze każdy na 7 lać

Z przebiegu procesu podnoszą dzienniki paryskie, 
ze przewodniczący sądu. wydając wyrok, stanął na sta­
nowisku,- iż obojętne śą tu rzekomo patriotyczne pobud­
ki fałszowania pienięazy i puszczania w obieg falsyfi­
katów, natomiast faktem jest, że oskarżeni usiłowali 
dzia,ać na szkodę Holandii, kraju, który spieszył z po­
mocą dzieciom węgierskim, cierpiącym nędzę po wojnie.

Po odczytaniu wyroku, który przyniósł oskarżonym 
najmniejszy wymiar kary, wszyscy trzej skazani roz­
płakali się, a Jankovłch zawołał, że woli śmierć, niż wie­
zienie i że nie chciał szkodzić Holandji, lecz Francji, któ­
rą nienawidzi.

Wyrok, stosownie do ustaw holenderskich, zyslcuje 
prawomocność po m dniach, k^ra jednak nie może być 
już zniżona

STOSUNK LOTNICZE POLSKO-CZECflOSŁO- 
WAÓKIE.

Warszawa, 11. 3. (a W-) 15 mn. rozpoczną sie w 
Krakowie ostateczne rokowania miedzy rządem polskim 
a czechosłowackim w sprawie uregulowania stosunków 
lotniczych między Polską a Czechosłowacją, Delega­
tem polskim będzk p. Moskwa z Ministerstwa Kolei.

W YW ŁASZCZENI mARIENBADU.

Praga. U. 3. Jak donosi „Prager Tageblatt“ , w y  
wlaszczenie Marienbadu bęaizie oddane oo rozstrzygnię­
cia Lidze Narodów.

Posłowie ni-rmer.ey Czechosłowacji przedłożyli od­
powiednia prośbę sekretariatowi Ligi Narodów, jrfóry 
uznał sprawę tę za bardzo pilną i przedłożył ją komite­
towi prawniczemu, w którym zasiadają przedstawiciele 
Szwecji, Anglji i Włoch. s

Urząd ziemrki prowadzi obecnie rokowania z wła­
ścicielami, w celu poluboWiiego załatwienia sprawy, o- 
iiarowująi,, 12 milionów koron czeskich za wszystkie 
źródła, budynki i las? w wymiarze dwóch' miljoirnw 
htjrrarów. Wettłr.g źródeł niemieckich, przedstawia 
właściwa wartość sumę 300 milionów koron czeskich.

N a  g r o d  z o n e  
au Pierwsze! Pomorskiej Wystawie Rolnictwa j  Przemy sin 

Wielkim Złotym Medalem

Mjfdło Lifjom ieczne fjrnwû 1̂  
Krem Lii] .Rih czni Oom^rUa)

baelikatnia i pielęgnuje cerą ❖ Żądać wpządziel

Zwracać uwagą 
na markę

POMORSKW TOW PRZdMy^ŁU CHBMIGZ. .POMbRaNIA' 
KAZJhWRZ WGLPa i SYN w GRUDZIĄDZU

l  różnych stron.
— Huiiłgai w Poznaniu. Nad Poznaniem i oKolic? 

przeszła silna burza, połączona z niebywałą ■ śnieżycą, 
grzmotem i piorunami Burza wyrządziła duże szko­
dy, zrywając dachy i famiac d zewa. Jediiocześnie o 
zodz 11 rano ogarną? miasto taki mrok, że trzeba było 
zapalić światło.

— Wybuch granatu W  obozie- artyleryjskim w 
Siedlcach (Ł Kongresówka) wybuchł granat, p-zyczeit 
dwu żołnierzy zostało zabitych, a kilki’ rannych. Przy­
czyna eksplozii nie jest znana..

— Bursę we Włoszech. We W*os»ech spadły zno­
wu obfite śniegi i wiele okolic nawiedziły burze. W  licz­
nych wyn idkacb uległa nrze^waniu hoirrirkacja telelo- 
niczna. Obsematorjum astronomiczne na Wezuwiuszu 
zostało uszkodzone, a w okolicy Messyny zatonęły 2 
okręty.

— - Tncki oują’ katedrę dzlennlkars*wa na uniwersytecie 
moskiewskim.

—  Na podstawie ustawy c ochronie państwa sąd sofij-
skazat 12 bawiących zagranicą bułgarSKich rewoluciou?-

rt'ów na śmierć in dontuiraciam.



!3-go marca 1926 t. (S C O S P  O M O B S TC I 3

Wykrycie gotazd ko&anistyczr/cb.
Agiła iia  antypaństwowa wśród wojska.

—  Kores »*~riencja z 
Warszawa, 12. JI[. A. W. Polioja polityczna w 

Łodzi ujawniła gniazdo komunistyczne. Re,rizja rozpo­
częta w mieszkaniu studenta uniwersytetu Jagiellońskie­
go Lewina Luwera odkryła również akta komunistyczne, 
literaturę komunistyczną, okólniki, referaty, blankiety 
i t. d. Według planu, znajdującego się u Luwera 
aresztowano jiszczę 8 osób, które oddano do dys­
pozycji sędziego śledczego. U jednego z areszto­
wanych niejakiego Petruka wykryto ODfitą korespon­
dencje z władzami soweckiemi,

Lwów, A. W. Wczoraj policja polityczna zlikwi­
dowała organizację komunistyczną, która szerzyła agi-

Olbrzymsie zapasy toife«jLy Unm»istyczni3i.
Mławami sowieckieini.

tację antypaństwową w Gródku Jagielońskim wśród żoł­
nierzy 25-go p. p. Od pewnego czasr zauważono, te 
jakaś niewidzialna ręka zasypuje koszary olbrzymią 
ilością bibuły. W  dniach targowych nieznani osob­
nicy rozrzucali bibułę komunistyczną na furach 
włościaóskicn co nieświadomi chłopi zawozili do 
swoich wśi. Aresztowano przywóacę,Majera Tempei- 
mana, który jak się okazało był osobistym przyjacielem 
i towarzyszem pracy rozstr zeiauego Naftalego Botwina. 
Następnie ujęto całą organizację. Przeprowadzone - 
aresztowanych rewizje wykazały całe składy bibuły kou 
munistycznej, którą skonfiskowano.

Fałsżers s chcieć
Niedos?łe z a r a c h y  ń a -Masarryka i Benesza.

Wfcd&n, 10. 3. — Wcdhc „Abendki" rozwijano w ka i ministra Benesza:, a do rząd czeski posiadać
Budapeszcie równolegle z akcją fałszerstwa także dzia- ma bardzo ważne doKumenty. 
łalnpść w kierunku zamordowania prezydenta Masary -

Pierwszy fialr kaszt i»s&Z # Pack i ; Wefherowre.
Szl̂ ifc i p •• aia są w narzeszu kas>hjskim.

WjJLerowo, 10 marca. 
Kaszubi mają już własny teatr, dający przedstawienia 

iiaprzemian w  Pucku i Wejherowie. Sztuki pisane są ad hec 
w narzeczu Kaszubskiem akiorowie .-ekrutują się i  miejsco. 
wyoh amatorów. Otc jak trzmi ogłoszenie teatralne, za­
mieszczone w „Gazecie Kaszubskiej":

„Chto chce roz w  żecu oboczec decht noipierszy teater 
kas/ebści w  Wejherowie, krótko po abiedze zaro z wieczo­
ra o 8 godz. niech pospieszy na salę botem p. Prusińskiego 
we wtorek. 9 marca, w  środę 10 marca w Pucku w Domu 
Kuracyjnym wedle hiftoryi D-ra Majkowscieg^" zmesleł do 
teatru Ks. Wojcechowści, nopierszy pioboszcz w  Dzemionach: 
„Jak w  Koscerzjiie kosęelnego ooreje‘‘ albo „Pięć kawale­

rów do jednej' brutci“ . Osnowa sztuci w  6 odsłonach je, że 
Żetowśd —  pisorz w  Kóscerzn-e razem z gburem. Drefta z  
Łubiany Sprowadzele do MaTte. córd Szymka Plotę z Tusz- 
ków: starego Jędroszka, Pąpla gderę, szadego Alośica i iziach- 
ceca fon Szukeja, przezwąr.ego „Emelcicrem" w  rejbe. Ale 
te kawalere znele sę tal lecho na rzecze, że iol, pan OJc 
za dwierze werzuceł i doł Martę Zybcychow:, ca sąm kosceł- 
nym osto.!.

Prejze za place eźle sjgną bez żodnego tmgu są do ku­
pienie w „Księgarni Kaszubskiej" po 2.50 zł. plac rezerwowy 
po 2 zl. plac I, po 1,50. zł. plac IT z namra.ni, po 1 zł, za sto­
jących. Młodzień szkolna 50 gr- Komitet."

Statystyczne porównanie obszaru państw 
e^ iro p e isk ic h .

Wykres nini ijszy wsuazuje ile kilometrów kwadr, zajmuje obecnie 
każde państwo w Europie. Porównaną na nim jest Polska przed­

rozbiorowa ,e zmartwychwstałą w r. 1918.

Wykres porównawozy trzech byłych 
zaborów na ziemiach polskich 

przed woją.

Walne zebranie wierzycieli Bankę dla Handle 
i Przemyśle w Warszawie.

W  dniu 1 marca 1926 r. oanylo się w  san Techników wai 
rie zebranie wierzycieli Banku dla Handlu i Przemysłu, na 
kto: „m Komitet Wykonawczy wierzycieli złożył sprawozda­
nie z całej dotychczasowej swojej działalności.

Przewodniczył Prezes Komitetu mec. A. Jurkowski, który 
Wyczerpujące referaty mec. Drzewieckiego, dyr. A. Muclia.r- 
do prowadzenia protokółu zaprosił p. dyr. Sobkowskiego, 
skiego i inż. Myślińskiego odtworzyły ogrom pracy Korni, 
tetu, który, nie zrażając sie chaosem, jaki zapanował z chwi­
lą częściowego zawieszenia czynności Banku w  początku 
września 1925 r„ zdołał nłetylko przeprowadzić sanację Ban­
ku, lecz i przygotować plany pracy na przyszłość.

Nadzorca sądowy p. Mec. W . Minkiewicz zakomunikował 
zebranym treść sprawozdania, złożonego przez Nadzór Sądo­
w y do Wydziału Handlowego Sadu Okręgowego w Warsza­
wie, a obejmującego drugi okres działalności zarządzonego 
przez Sad Nadzoru, tj. od ania 3 grudnia 1925 r- ao dniu I-go 
marca 1926 r„ zaznaczając, że na mocy decyzji Sadu Okręgo­
wego z dnia 26 lutego 1926 r- Nadzór Sądowy został przedłu. 
żony do dnia I-go czerwca 1926 r.

Przełomowym momentem w dziejach Banku była uchwa­
ła akcjo,larjuszów Banku, powzięta w  dniu 20-go stycznia 1926 
roku, której mocą przepisane na pokrycie strat cały kapitał 
akcyjny i rezerwowy Banku.

Wierzyciele postanowił; Bank sanować i utrzymać. Mi- 
nisterstwo Skarbu, oceniając stanowisko wierzycieli,• zezwo­
liło na X II! emisję akcji, którą maja objąć wierzyciele, na 
pokrycia swych należności.

W  chwili obecnej wierzyciele złożyli deklaracje na akcie 
nowej emisji w sumie około 80 procent ogólnej sumy wierzy­
telności- W  sumie tej znajdują się deklaracje giupy wierzy­
cieli angielskich francuskich, gdańskich, łotewskich niemiec­
kich, polskich i sowieenHi. Na ukończeniu śa pertraktacje 
Z wierzycielami amerykańskimi i czeskimi oraz nieliczną gru­
pą wierzycieli, oczekujących niedawno na co, a narażają­
cych samych siebie na straty, ' Dlatego też wskazaną jest ra­
da, aby cl wierzyciele, którzy do chwili obecnej do sanacji 
nie przystąpili, jaknajszyjciej to uczynili przez złożenie dekla­
racji, co przyspieszy szybkie uruchomienie EaiiKU, które dla 
życia gospodarczego Polski ze wszech miar jest pożądane.

W  wyniku starań Komitetu, Wydział Handlowy Sądu O- 
lcręgowego zezwolił narazie na wypłatę 8 procent wierzytel­
ności! z tem, że w  pierwszym rzędzie te 8 proc. mają byC 
wypocone tym wierzycielom, którzy przyjęli udział w sa­
nacji Banku. Rzeczone 8 proc. stanowią zaliczkę na poczet 
tych gotówkowych wypłat, które Komitet Wierzycieli uchwa­
lił w  granicach od 15 do 100 procent

Wobec tego, że akcja sanacyjną została już tak daleko po­
sunięta, Komitet opracował równocześnie plan przyszłej pra­
cy Banku- Na kapitał zakładowy projektuje się zł. 27 milio­
nów, Będzie więc to Bank jeden z najpoważniejszych, posia­
dający notabene około 90 oddzałów, a więc niezwykle roz. 
gałęziony.

Z chwilą rozpoczęcia -wypłat Bank wznowił swe czyn. 
nosci w zakresie operacji komisowych. Operacie inkasowe 
i przekazowe dają absolutną gwarancję nadawcy, gdyż odby­
wają się pod opieką -wierzycieli i przy ścisłej kontroli Nadzór a 
Sądowego. Komitet liczy, że ten dział pracy powinien. po­
ważnie ożywić Bank — zwłaszcza, gdj wszyscy wierzyciele 
będą oddawali swoje polecenia swenu Banicowi d®' z a t a j e ­
nia,

Źe zaufanie do Banku wraca, widać to i z faktu, iż już 
obecnie Komitet Wykonawczy Wierzycieli otizymuie zagra­
niczne propozycje wzięcia udziału w  kapitale Banku.

X  Zebrak-podatnik* Znany w  okolicach Bulwaru Barbes. 
w  Pąryżu, żebrak Philippe ma zatarg z urzędem podatko­
wym P hiiippt, jak przystało na człowieka źyjącpgo skrom­
nie i oszczędnie w  tych ciężkicii czasach, posiada bowiem ra­
cami ek czekowy w  banku i safes na własne imię. Złożył 
urzędowi zeznanie, iż jego dochód roczni- wynosi 11000 
franków Urząd nie zgadza się na to, ocenia bowiem jego do­
chód na 16 000 franków, —

Są więc jeszcze rentowne zawody .

LUDWIKA WF.STKIRCH. , *■)

G d y  sp adn ie  m aska..-
(Tłum. z niem. Stella Kozłowska.)

— Żeby tak teraz tu na stole wybuchła bomba i by­
ło jakieś urozmaicenie!

Wtem miss Maud zawołała przez stół: „Panie Rutte- 
n,au, słuchaj pan! Mimo, że mi pan tak odradzałeś i tak 
mnie straszyłeś, poszłam tą (kogą, o której mówiliśmy. 
Jak się ma odwagę, to jest to dziecinna zabawka!"

A Viky przyświadczyła: „O, moja siostra jest nad­
zwyczajnie odważna"..

Zarozumiała, — poprawił Fiilemon, który nie mógł 
Spieść panien. Jones z tego powodu, że swojego foxtfe- 
riera przyprowadzały ze sobą do jadalni. „Pokazać oo- 
Wayę, prawdziwą odwagę, zapewne jeszcze pani nigdy 
nie miała sposobności

— Sposobności! Co to znaczy sposobności? Ja się 
% dy niczego nie obawiam, Danie profesorze! Ja nie 
^iem co to jest się obawiać!

~ Pan profesor ma na myśli — gdyby naiprzykład 
flBgIe dom fen staną? w nJomieniarh! — objaśnił śmie­
j e  się młody człowiek w pięknym krawacie.
>> — Gdyhy ten dom ~ię zapalił, well. to wzięłabym 
poty na ręce (imię Kitty nosiła foxterierka) i wyszła-' 

drzwiami
ł ~~ Naturalnie według naszego bbliczenii nie tnogła- 
'■£ Pani tego uozynić ~  przypuśćmy, że schody, całe 

bille piętro byłoby w płomieniach * 
k, Wtedy czekałabym- aż kto przyjdzie mnie rato-' 

Zawrze znalazłby się ktoś taki. 
k P  Główna rzecz, nie tracić przylómn-ośd umysłu, — 
wmieszała się radczynł. Zebrać to, co najkosztnw- 
wSteze, spokojnie, bez pospiechu. Zawsze powodem 

' s2częścia jest pospiech I zdenerwpw||wś.

Bojaźliwa stara panna położyła nóż i wldejec.
— Mam nadzieję, ze dom się nie zapal;. Strach o 

tein pomyśleć!
Właścicielka. hotelu starała się ją uspokoić. Majid 

zawołała ze śmiechem: „G panoiu Steramger, chciała­
bym panią w takiej chwili zobaczyć. Zalezę się, ż« po­
pełniłaby pani jakieś wielkie głiuipstwio! Aie ja bardzo- 
bym chciała coś podobnego przeżyć!" 1

— Ach, nię, — izefcła z ookora boiaźliwa panna. ~  
Z pewnością, ze strachu stra dlabyir przytomność- Już 
teraz, gdy o tem mowa, dostaję, bicia serca. ...

Ale innych temat ten zajął. Przygasłe o c z y  nabra­
ły blasku. Człowiek chętnie przenosi się myślą w świat 
niezwykły, w spokoju i bezpieczeństwie marzy o sytu­
acjach groźnych, zwłaszcza, że fantazja jest uprzejma 
ł każdem u- pozwala się widzieć w roli bohatera. „Chwi­
le przerażenia", mówiła pani Ruttenau. „tu są niejako 
kamienie probiercze, okazują one, z jakiego metalu 
człowiek jost ukuty*.

— Jestem zupehne tego samego zdania, — przy­
twierdzi! żywo Schlingen. — Wielkie katastrofy zry­
wają z duszy ludzkiej obsiany, w które się chętnie ara- 
ptjje. Niejeden w takiej chwili poznaje dop-ier< siebie 
samego — a aie zawsze wypada to dla niego pochlebnie. 
Żaden człowiek nie może wiedzieć, jak się zachowa, 
gdy chodzić będzie o jego życie.

Podniosły się głośne sprzeciwy - Filemcm był obu­
rzony. „Człowiek, znający siebie — w kazdem położe­
niu pozostania sobą", wy-zekł z dumą.

Baucis wzięła go ca rękę. „I w najyorszem położe­
niu pozostaniemy sobJe zawsze wierni*'.

— Tak samo, jak dotąd wiedliśmy nasze życie, tak 
samo je zakończymy, ani o iotę inaczej.

— Tak, — przyświadczyła Baucis, — w miłości i 
zgodzie, jak żyliśmy do tego czasu. — I oczy je’ marzy­
cielsko zawtsły na Filernoua owfosionem, filozoficznem 
obfczti.

— Co się mnie tyczy, rzekła pani Ruttenau, — 
gdybj^, broń Boże, spotkać nas- miało takie meszczęście, 
przedewszystkiem poleciłabym duszę Bogu i potem 
bez słowa i skargi czekałabym, co się stanie, V  takich 
razach słowa zawsze przynoszą ujmę, człowiek praw­
dziwie dobrze wychowany powinien -eh unikać.

Schlingen wyruszył ramionami. „Ja ani w przylii- 
zeiw nie potrafię povdedzieć, jakbym się w  takim wy­
padku zachował".

— Jakby się pan zachował?' — oburzy! się majoi. — 
Dla nas mężczyzn jest tylko jedno wskazdńe: torować 
paniom drogę do wyratowania się i jeżeli nie mioże być 
inaczej, samym się poświęcić-

Słowa te przyjęto-., syzm-iucemi oklaskami. Ale 
Schlingen zaśmiał się sceptycznie.

— Panie majorze, tak jest napisane w kodeksie ho­
norowym i pozorni” tak się w świocie postępuje. Ale 
w pewnych wypadkach narzucony owym kodeksem po­
kost ściera i ukazuje się w ca,ej swej nagości oestja 
ludzka. Kroniki opowiadają tak szczególne rzeczy ., 
Obawiam się, że iabym przedewszysFiem myślał o so- 
We.

— Wstydź się pan onuwiadać +ak?e rzeczy, — za­
wołała rozgniewana Maud. — W  każdym razie o nas 
nie potrzebuje się pan troszczyć, my SoWe same damy 
rąd«!

Apatyczna Rosjanka wtrąciła się także do rozmowy.
— Ja także zwalniam pana z wszelkich rycerskie!, 

obowiązków względem mojej osoby, — rz-ckła z mdłym 
uśmiechem. — Czy koniec spotka mui< w taki, czy intp 
sposób, jest mi obojętne, p 'zywyk«.am nie uważać 
śmierci zć nieszczęście.

— Ja oo najwyżej oddałabym panu pod opieke moją’ 
MUftcię, mego słodkiego aniołka r~ zapewniała pani von 
Stetten.

tCjąg W szy  nastapi.)
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Znowu fałszywe tyfącfranlowM .
W  |gc2»»ś& blisko 7 tys,;®cr zw*»Sw/'łor?o it*» slwurs®* w i&śMijDf.sssSwie.

Na slkutek anonimowego doniesienia * rającą 6674 sztuk banknotów 1000 franków/ch fałszowanych.
W  obecności agentów francuskich spisano protokół l falsyfi­
katy skonfiskowano.

Budapeszt, 10. 3,
prokuratorii przeprowadzono rewizję w składnicy baga- 

na dworcu zachodnim. Znaleziono tam walizę zawie-

Epokowy zwrot w komsnkacii lotniczej.
S®Msac$rjj«iy wynalazek. —  Szybkość da IbalO kim . ma słodsi s»ę.

ziożonego w  Baakt uunańsKlm depozytu, do którego p. Lam-
brino miałaby prawo własności dopierc po latach 20.

Od tego czasu p. Lambrino, jak sama powiada w  swej 
skardze, usunęła się w  zacisze, i pogodzHa się z dirugiem mał­
żeństwem swego męża, aby mu zapewnić następstwo tronu, 
z powodu wreszcie, że ją zapewnkmo, iż to małżeństwo Jest 
tylko prostą formalnością. Te jednakże względy patriotyczne

Dziennik „Montagmorgen11 donosi, że jeden z ; tech­
ników niemieckich pracuje obecnie nad budową samo­
lotu, który wprowadzi gruntowne zmiany w całej ko­
munikacji lotniczej.

Samolot ten ma osiągnąć szybkość przeszło i000 
km. na godzinę, a wobec tego pokonywać on będzie ta­
kie odległości, jak np. linja Berlin- -Nowy Jork lub San 
Francisco w ciągu jednego dnia.

Celem osiągnięcia tak wielkiej szybkości wspomnia­
ny samolot wznosić się będzie na wysokość 10 tysięcy

do 15 tys. metrów. Kadłub samolotu ma być heurne- 
tycznie zamknięty, a wewnątrz wytwarzane będzie 
sztucznie takie ciśnienie powietrza, jakie istnieje na zie­
mi Nowo konstruowany aparat rozporządzać będzie 
moiorem o sile 10 tysięcy

R^ecz oczywista, że mamy dotychczas tylko z bar­
dzo sensacyjnie brzmiącą wiadomością, która będzie 
miała wartość dopiero wówczas, gdy . istotnie zapowie­
dziany samolot się pojawi-i wytrzyma ogniową próbę.

Odrocieuie procesu —  z powodu iiMorelf f  ctówaaycli,
. Ciekawy wypanak we 'Francji. -

Paryż, 11. 3 — Sąd pokoju u Charleroi umorzył 
sprawę o pobicie, wniesioną do sądu przed dwoma ty­
godniami.

W  ciągu tego czasu powód, pozwan*, jego obrońca

i dwaj świadkowie pomarli wskuteiK cborob, lub nie­
szczęśliwych wypadków. .

Wobec tego proces..jeszcze przed rozpoczęciem 
umorzono-

ilii-Ejus-Llan r o m e r a  swoje w iły  wy ! działalność.
J a u n g  Clar-lc, „ K r w a w y  ijs śe is ie1?*g p a c ze ln fic ie m  -o rg a n iza c ji.

i Organizacja Ku-Klux-Ktanu, której naczelnikiem jest 
Ioang Clark, zwany popularnie krwawym mćcicielem, 
dla wzmożenia swej działalności otworzyła wielkie biuro 
propagandy w Atlancie, gdzie cakupiono kompleks do­
mów, na główną kwaterę.

Sztab generalny powiększono do 200 osób, a zna­

komicie urządzona stacja radiotelefoniczna łączy główną 
kwaterę z oddziałami rozf'zucouemi po całych Stanach 
Z-ednoczonych.

Joung Clark przygotowuje bowiem nową ofensywe 
przeciw katolikom, żydom, wódce i —  teorji Darwina.

Przy winie imiuyce mąż zasztyletował żone.
Chciwa t" rażeń . przygód „królowa nocy nfeadryckSofo8*, r.io5si5a się w wir 

wielfeosniejsk.ego, aż znrlaz? ją  t zsfei! sztylet zaidi*osne$'o męża.
9y c «a

Cc wieczora około godz. 10-ej spotkać było można 
na Cale de Alcala w Madrycie maią Lenę Morrę, która 
w  tłumie ludzkim szukała przygód.

Była skiromną urzędniczką biurową, lecz uroda i 
wrodzony spryt wyniosły ją do godności żony bogatego 
plantatora kawy w Peru. Sta ta się odrazu miljo-nc wą 
damą. , ■ "

Trzy lata trwała sielanka małżeńska T,ena nudzi­
ła się Śmiertelnie u boku dość egzotycznego męża i gdy 
pewnego dria ujrzała okręt pod flagą hiszpańską, od­
pływający do ojczyzny, nie mówiąc nic swemu małżon­
kowi,, odjechała do Madrytu.

Pieniędzy miała wbród; biżuteria, którą zabrała z

Z1ZI LAMBRINO Z SYNKIEM.

sobą przedstawiała wartość 2 milionów pesetów Sprze­
dała ją i poczęła używać życia, ,

Do stóp jtj kłaniali śię wielbiciele: była przecież 
młoda, piękna i bogata.

Szczyciła się mianem, które nadała jej złota mło 
\dzież: Królowa nocy madryckich.

Lecz mąż zazdrosny i. popędliwy: nie dał za wygra- 
nę. Szuka‘> tak długo, aż zaalar, ją . szczęśliwą i roizba- 
wio-ną -w jednym z nócnyfn lokalów stolicy.

Siedziała za stołem, otoczona gronem nrfodzn.ży, 
podlÓ^oćłką: winAri: Naraz nachylił- się ku' niej jakiś 
mężczyzna i wbił' w pierś' Lfeny siz-tylet, ; • ‘

Popłynęła 'krew po alabastrowym gorsie i „Królo-. 
wa no-cy madryckich1*' zsunęła się martwa na ziemię.

Kralewic? rumuńska s kłopotach-
B yły następca tronu rumuńskiego, Karol Hohenzollern, 

po abdykacji, chcąc zapewnie sobie spokojne życie z panią 
Lupesuo, która była powodem tego przewrotu, przybył do Pa­
ryża, zamieszkał w  „Hotelu Cha mb a r p r z y  Polach Elizej­
skich i zamknął bezwzględnie drzwi swego mieszkania Ja  
wszelkich wizyt. Musiał je przeciez otworzyć tymi dniami, 
gdyż zjawił się przed niemi woźny sądowy, z wezwaniem 
stawienia się przed Trybunałem cywilnym departamentu Sek­
wany! Stało się to wskutek skargi p. Joanny Walentyny

Lambrino, zamieszkałej w  Neuilly-sur-Se'ne, a uważającej się 
prawowitą jego małżonką.

W  skardze swej pani Lambrino zaznacza, że ona 1 Ka­
rol Hohenzollern dnia 31 sierpria 1918 zawarli, z zachowa- 
■nien, wsze.kich przep.sów prawa, małżeństwo przed duchow­
nym prawosławnym w  Odessie. Z małżeństwa tego przy­
szedł na świat dnia 8-go stycznia 1920, syr. Mircza, jednak­
że ze względów konstytucyjnych i dynastycznych małżon­
kowie poddali się unieważnieniu małżeństwa, co, jak im rze­
komo zapewnione, miało być tylko pozorne i zewnętrzne. W  
celu odszkodowania pani Lambrino, przyznano jej tymczaso­
wą rentę, w kworie 110 000 franków, jakoby na podstawie

ustały ,ż chwilą, gdy Karol Hohenzollern zrzekł się publicznie 
następstwa tronu -dnia 4-go stycznia 1926 r„ co zdaniem P. 
Lambrino,jest też 'iznaniem zerwania jego małżeństwa z 
księżniczką Heleną grecką.

Wobec tego i wobec faktu, że zamiast podjąć na nowo 
pożycie małżeńskie z p. Lambrino, Karol Hohenzollern, w y­
gnany z Rumunii, gdzie stracił wszelkie prawa, osiadi w  Pa­
ryżu, p. Lambrino żąda aby rząd francuski zmusił go do za­
pewnienia bytu materialnego swej żonie i swemu synowi i do 
odszkodowania za poniesione straty, co miałoby się wyra­
żać w  sumie 10 milionów franków. P. Lambrino zapowiada 
przytem, że udowodni, iż jest prawdziwa żoną Karola Hohen­
zollerna, powoiując się przytem, między innemi na list na­
stępujący-

..Bukareszt, dnia 1-go sierpnia 1919 r.
Moja Najdroższa Zizi!

Wobec tego, że zmuszony jestem do odjazdu, w Celu ob­
jęcia z powrotem komendy mego pułku na froncie, rfe wia­
dome, co się stać może. Pragnę więc, ażeby list niniejszy, 
pozostał w  twoicti ręfcaon, jako uznanie % mojej strony, iż je­
stem ojcem dziecka,' które mieć będziesz, i jże, pomitom* 
unieważnienia naszego małżeństwa, nie • przestałem nigdy u> 
ważać się za twego męża.

Całuję Cię Karol książę Rumuni!?**
• Termin rej sensacyjne-' sprawy nie został jeszcze usta­

lony- W  każdym razie były następca tronu znalazł się wi 
przykrej pułapce.

W  PARYŻU MOŻNA MÓWIĆ I PO FRANCUSKU.

Zalew cent-alnych dzielnic Paryża przez cudzoziemców 
sprawił już tyle, na wielkich bulwarach słyszy się, zdan.em 
Pajyżan z Paryża, wszystkie języki świata a najrzadziej 
francuski.

ZgryJiwi Paryżanip starej daty mają zepewne trochę 
racji, nie przypadek to bowiem, sprawił, iż przy wejściu do 
nowootwórzonej Kawiarni w  pobliżu Opery widnieje tabliczka 
z sugestywnym napisem: „On parle franęais-‘,

W  P a ry żu ...

MIECZYSŁAW ROSCISZEWgKI.

Tryumf serca.
.. Powieść popularna na tle życia fabrycznego. (33

Jątrzył go rodzaj zazdrości pośmiertnej. Co obwiła 
odkrywał w swojem własuem ognisku niesprawiedli­
wość, która go raniła. Janka przypomniała mu ich 
obiady familijne. Piotr widział przed sobą owe upoko­
rzenia, jakie znosić musiał; nie siadał p-izy stole naprost 
żony; zmieniano mu miejsce, zależnie od okoliczności 
Gdy ojciec Bąk jadał u nich, synowa go obsługiwała, 
tiżeby jego pozbawić tej przyfc uści. Czyli nie była to 
lekcja, jaką mu dawała? W  końfcu, gdy mu się urodziło 
dziecko, czyliż tytuł chrzestnego ojca nie powinien był 
przypaść dziadkowi po ojcu? Zaproponowane mu go 
wprawdzie, ale z takiemi niedopowiedzeniami, że poni­
żyłby się, gdyby go przyjął. Dziecku nadano imię 
Franciszki Franciszki dlatego, ażeby utrwalić imię 
pana Debr unickiego. Od chwili żałoby Janka przyjmo­
wała wizyty, które, nadal lekceważyły go sobie. Trze­
ba "więc było narzucić swoją władzę! Piotr odtąd byk 
równy wszystkim zwierzchnikom, o  tem się przekonają!

W  jakieś dwa tygodnie po pogrzebie, te intencję za­
częły występować. Spostrzegano go przede drzwiami 
biura w chwili przychodzenia robotników. Była to zi­
ma, noc ciemna, a jego sylwetka odrzvnała się już na 
oświetlonem oknie. Ludzie, wyjmując ręce z kieszeni, 
mijali go, kłaniali mu się, a on irn nie odpowiadał, ma­
jąc wzrok, zwrócony ku wyjściu dla śledzenia tych, któ­
rzy się opóźniali.

— Proszę zapisać ich nazwiska --  mówił dc Phtbal- 
sfeiego.

Nieszczęsny werkmistrz, z przykrością, że musi rnu 
bvć posłusznym, przynosi! mu listę na karcie, wydartej 
ze swego kajetu.

-- Proszę mi składać co rano spis opóźniających się. 
w kwadrans po wejściu, a ja zajmę się już nimi

Jeżeli robotnik zachorował, Piotr potrącał mu z 
płacy. ■'

Jeżeli poczciwy Dłiubafeki wstawiał się za chorym, 
Piotr unosi! się: — dosyć śię już tego nasłuchał zawsze 
te same wykręty! A. i ten Dłubałskiinie spełniał nale- 1 
życie swego obowiązku, był zanadto poufnym z ludźmi.

— Tak dłużej być nie meże! — krzyczał Piotr.
— Za czasów rana Dóhranudkiego-.. j  ̂ próbował 

bąkać werkmistrz.
Piotr przerywał:
— Pan Dobranicki rządził po swojemu, a ja mam 

własny sposób rządżeMa.
I Dłubalski odchodził zgnębiony
Zły duch Piotra, Adam Piwntcki, robił wszystko, co 

chciał. On to bezwzględny, ambitny, niewyrozumiały, 
podszeptywał swemu szkolnemu koledze ten gniew 
przeciwko sobie podobnym z dawnych czasów „w imię 
wiedzy,, w imię praw, które, winny kierować naszem 
iPU nieniem w swoich przejawach socjalnych11. Jakże był. 
szczęśliwy z postępów,'dokonanych przez swego notwe-' 
go adepta, jak dumny z tego wstępu, wywartego rui je­
go umysł! Już byli w zgodzie co do przyszłości Adam 
miał stać się współpracownikiem Piotra, zaw^zkiem. 
jego władzy;, szło teraz tylko o uświadomienie Janki.

Jakkolwiek Piotr nie miał charakteru do cofania 
się przed raz powzięta decyzją i pragnął korzystać ze 
swego prawa, to jednak u czuwał rewien skrupuł do wy­
konywania swego pi-ojektu bez opowiedzenia się żonie. 
Pobrali się na prawie posagowem, i zięć rana Dobra- 
niddego musiał uszanować ten .uikłać przynajmniej pod 
względem formy. Przy pierwszych słowach porusza­
jących ten temat, Janka wstrzymała go:

~  Gzy nie przedstawiłeś tego pana Adama Piwuic- 
•kiego swojemu ojcu czy dn nie oświadczy ł. że nie ży­
czy sobie przyjmować go do firmy?

Niezawodnie, byłoby zręczniej znaleźć wykręt i po­
wiedzieć, że kwestja była. postawiona pi’zed panem Do- 
branickim w sposób niewyraźny i że dlatego odmówji 
Piotr wstrzymywał swoją urazę od zbyi długiego czasu. 
Pogoaa Janki bytowała go. Uważał za tyranję tę wła­
dzę pośmieitna swojego teścia.

— Nie potrzebuję się teraz zajmować opieką two­
jego ojca. Myślę jednak, że współpracownik jest mi 
niezbędny. Adam zadośćuczyni wszelkim wymaganiom.. 
Jest p>- a co wity, inteligentny...

— 3ędzie nadewszystko bardzo ostrym dla robot­
ników, -  odparła Janka.

~  Skądże to wnosisz? — zapytał.
~  Wiem, że budzi w nich pewna trwogę. Widują 

go często z tobą. '
I znrżając głos;
— Zdaje się, że bywasz czasam' bardzo mym Po- 

n yśt, że tu chodzi o zacnych ludzi, że mój ojciec ich kjo- 
chat i że- twój ujciec -

Przerwał:
— Że-z nich pochodzę, nieprawdaż? Dalej pirzypo- 

mnij soibie, że jestem parwemjuszem, że uzurpuję swoje 
stanowisko. Miej przynajmniej odwagę włacnych po­
glądów.

Nie baczao na bladość, rozlaną na twarzy Janild, cią­
gnął:

— DzieKuję ci za informacje, jakich mi udzieliłaś 
Ach, ci panowie skarżą sie nrzed toba Smią zwracać 
sie do żony szefa. Ale ich to nie doprowadzi do nieba. 
Na noczątek proszę cię. iżebyś zaprzestała wszystkich 
wizyt u tych krętaczy. To nie twoje miejsce. Być mo­
że, że twój ujciec uznawał twoje z nimi postępowanie 
za bardzo chwalebne, ale ja innego jestem zdania. Nic 
nigdy, nie pojmowałem z tego., co ty nazywasz dobro­
czynnością. Jest to przyjemność bogaęych, która w 
końci kosztuje ich dosyt drogo, a  teraz proszę cie °  
nzwiska tyloh Lo się skarżą.



13-go marca 1926 r. G Ł O S P O M O R S K I

Sprawy społeczno-gospodarcze.
Gzy ciężary socjalne

mogą być zmniejszone ?
P ytan ie  to jest dzisiaj na ustach każdego nieomal 

obywatela Rzeczypospolitej bez względu na stan i za­
wód, jaki piastuje.

Nadwątlony nasz organizm gospodarczy chyli się 
coraz bardziej ku upadkowi.

Wielka wojna gospodarcza, która nie ustala jedno­
cześnie z wycofaniem armji zbrojnych z pola waik przed 
8 laty, a zalała pożogą świat cały i dzisiaj jeszcze ża­
rzy się we wszystkich krajach Europy.

Polska silą rzeczy wtłoczona w zarzewie walk po­
litycznych i gospodarczych Europy powojennej, otoczo­
na nieprzyjaciółmi, zagrażającemi jej najkardynalniej- 
szyrn podstawom bytu, — rozpoczęła budowę gmachu 
państwowości politycznej i wybujałych reform socjal­
nych niewspółmiernie do swych sił i wydajności go­
spodarczej.

To niedociągnięcie, wywołane dekadentyzmem, nie- 
fachowością i demagogią polityczną pierwszych naszych 
rządów, mści się i mścić się będzie na naszej gospodar­
ce narodowej w ciągu lat najbliższych.

W  dzisiejszej chwili przełomowej, słusznie nazwa­
nej chwilą regeneracji ducha narodowego — pi zażywa­
ne] przez kraj i państwo, gdy doprowadzenie budżetu 
państwowego do stałej równowagi stanowi naczelne za­
gadnienie, oparte na wysiłkach i ofiarności wszystkich 
klas społecznych, należałoby natychmiast przystąpić do 
znalezienia dróg i środków, aby szerokim rzeszom 
podatników ułatwić znoszenie tych ciężarów.,

Pierwszym krokiem w tymi kierunku jest znalezienie 
takich środków zaradczych, które zmniejszyłyby świad­
czenia społeczne, odciążając automatycznie naszą wy- 
twórzość- przemysłową i rolniczą oraz handel.

Musimy jasno i trzeźwo uprzytomnić sobie, rozpa­
trując wspomniane sprawy, że wszystkie poczynania na 
drodze reform socjalnych, a są one u nas najliberailniej- 
szemi wśród wszystkich państw, winny być dostosowa­
ne do naszych możliwości gospodarczych i rzeczywistej 
potrzeby.

O tem w siwoim czasie nie myślano.
Utrzymanie Ubezpieczeń społecznych w obecnych 

rozmiarach, jest wręcz niemożiiwem: dowodziłoby tra­
gicznego niezrozumienia powagi chwili, a fałszywego 
pojmowania korzyści społecznych, — jakeśmy o tem 
niedawno pisali.

Sama idea ubezpieczeń społecznych, jaku taka, już 
p rzez  to jest na poważny szwank narażona, że odbiera 
się jej zaufanie mas najszerszych ~  co jest szkodą mo­
ralną, nie łatwą do naprawienia, z drugiej zaś strony 
stoimy wobec alternatywy niezwykle przykrej — dal- 
szem chyleniem się do ruiny gospodarczej.

Tak jak ustawodawstwo społeczne nie dostosowano 
nV swoim czasie do naszych sił ~  niedostosowano je 
również i do potrzeb rzeczywistych.

Nie można przecież podciągnąć pod rzeczywistą 
potrzebę ubezpieczenia od nieszczęśliwych wypadków 
np. sprzedawcę artykułów spożywczych, który, za 
prawdę, przy wykonywaniu swego zawodiu na wypadek 
nieszczęśliwy narażonym nie jest.

Ozy słusznem jest, w odniesieniu do praktycznego 
zastosowania, rozciąganie ubezpieczeń na jednostki ma­
terialnie wysoko stojące, które z ubezpieczeń nigdy nie 
korzystają, przytępiając w nich jedynie poczucie rze­
czywistej odpowiedzialności za los własny i ich rodziny 
~~ negując tem samem ważność tak ważnego czynnika 
w życiu społeczeństwa, jakim jest przezorność, pojmo­
wana indywidualnie.

Czy zdołaliśmy, sądząc z dotychczasowych wyni­
ków, dobrze gospodarować funduszami z tych źródeł 
Płynącemi?

Czy karygodna nieumiejętność zarządzania fundu­
szami naszych ubezpJeczalni nie daje się odczuwać, aż 
nazbyt dotkliwie, poruszając całą opinję publiczną.

W  świetle cyfr gospodarka najpoważniejszej ubez- 
Pieczalni, jaką jest Kasa Chorych, przedstawia się po­
krótce w sposób następujący.

W roku 1924 wydano z ogólnych wpływów 22 proc.. 
Pa zasiłki1 pieniężne, 34 proc. na lecznictwo. Pozostałe 
44 proc. mieści w sobie wydatki administracyjne, ewtl. 
mwestycje i kapitał zapasowy.

Jeśli zważymy, że owe 44 proc. przedstawiają sumę 
Przeszło 50 000 000 zł., koszta administracyjne przyno- 

t przeciętnie 12 proc., fundusz zaś lokowany w rucho­
mym i nieruchomym majątku kasy nie przekracza 10 
roc. pozostaje 22 proc, wpływów, równających się 

miij. złotych, które ze społeczeństwa zupełnie zby­
t n i e  ściągnięto.
ztirrP^YWistą iest rzeczą, ±e można było sposobem 
y^y^łej kalkulacji arytmetycznej sumę tę zużytkować 

ost na obniżenie składek ubezpieczeniowych. 
.Usunięcie tego braku nie naprawiłoby jednak sytu­
uj? ogólnej; nie chodzi nam bowiem o połowiczne za- 

nv[en|e sprawy i zwalczać winniśmv na każdem miei-w  , i ^wa,v.^ winniśmy na każdem miej-
za . tak częste u nas stosowanie paljatywów, gdzie dla
staw-ienia Jednei ustawy  zIe3 wydaje się dziesięć u- 

i przepisów, również mało przemyślanych, 
tam' przystWi'ć do fundamentalnej, sięgającej w 

rdzeń zagadnienia rewizji dotychczasowych ustaw,

regulujących świadczenia społeczne, sprowadzając je 
drogą dobrze obmyślonej reformy w zakres naszej siły 
ekonomicznej i faktycznych potrzeb.

Najbardziej zainteresowane klasy społeczne, lakierni są 
rzesze pracujących fizycznie, i umysłowo — napewno 
doceniają już potrzebę tej reformy.

Jasnem jest przecież, że nadmierne ciężary produk­
cji krajowej w dotychczasowych warunkach, nie są zgo­
ła ulgą dla klasy pracującej, zwłaszcza dla tak poważnej 
dziś liczby bezrobotnych.

Ostrze dzisiejszej ustawy zwrócone jest pośrednio 
przeciwko tym, którzy właśnie z jej dobrodziejstw jak- 
najwięcej korzyści ciągnąć powinni

Zanik produkcji jest okresem głodowym dla każde­
go kraju.

Warunkiem sine qua non naszego dalszego rozwoju 
gospodarczego jest j&dna z najbardziej kapitalnych, a 
niecierpiących zwłoki, wymogów chwili, jest akcja zmie­
rzająca do zamiany dzisiejszych ciężarów na dobro* 
dziejstwa społeczne. — Aper. —

Upirosifcezewie r»efowiikc»w€$śct państwowej.
Pan Minister Skarbu J. Zdziechowski powoła! specjalną 

komisje db zaprojektowania reform w rachunkach i kasowo- 
ści państwowej, zmierzających do uproszczenia dotychczaso­
wego systemu i osiągnięcia w  ten sposób możliwie znacznych 
oszczędności we wszystkich władzach państwowych*

Korrtisja ta pracująca pod przewodnictwem wiceministra 
p. B. Markowskiego, uznała, że rachunkowość i kasowość pań­
stwowa są przystosowane do obowiązującego ustawodaw­
stwa .(ustaw uposażeniowych, emerytalnych, system podat­
kowego itp.) i że kardynalnym warunkiem uproszczenia ra­
chunkowości i kasowość} jest zmiana nlektróych ustaw*

W  szczególności komisja uznała, że reorganizacja rachun­
kowości i kasowości we władzącn administracyjnych z w y­
jątkiem przedsiębiorstw państwowych i monopoli, jest moż­
liwą pod warunk:em:

1* rychłej .zmiany ustaw uposażeniowych i emerytalnych 
przez oznaczepie płac w  złotych (a me w punktach) tudzież 
przez wkalkulowanie w  place zasadnicze wszystk. dodatków, 
przewidzianych w  obowiązujących ustawach, dotychczasowy 
bow!em system ruchomych płac, składających się z kilkuna­
stu dodatków, odmiennych dla poszczególnych kategOryj pra­
cowników państwowych i wymierzonych na różnyoh podsta­
wach zmnsza władze administracyjne do utrzymywania znacz­
nej ilości pracowników rachunkowych;

2. zaniechania indywidualnych obliczeń i potrąceń po­
datku dochodowego i opłat emerytalnych z uposażeń służbo­
wych i zaopatrzeń emerytalnych, oraz wprowadzenie ryczał­
towych potrąceń tych należności za pomocą przelewu pew­
nych kwot z kredytów osobowych, przewidzianych w  budże­
cie Państwa; ,

3* pobieranie drobnych należności państwowych (nip. o- 
plat za pozwolenia na broń karty łowieckie, zaś paszporty, 
świadectwa itp.) znaczkami, a nie gotówką, tudzież ustano­
wienia ryczałtowych sum na pokrycie drohnych należności

biurowych i gospodarczych oraz djet 3 kosztów podróży dla 
urzędników w  wypadkach periodycznych objazdów urzędo­
wych — zamiast obecnego pokrywania tych wydatków na 
podstawie szczegółowych rachunków;

4. zmiany dotychczasowego systemu podatkowego przez 
pozostawienie dla skarbu kilku głównych podatków (np. do­
chodowego, obrotowego i majątkowego) i ustąpieuie samo. 
rządem niektórych podatków w całości (np. gruntowego, pa­
tentowego i od nieruchomości), bowiem dotychczasowy sy­
stem podatkowy został zbudowany na obowiązku procento 
wego udziału związków samorządowych we wpływach wielu 
podatków, co bardzo komplikuje rachunkowość z uwagi na 
konieczn. utizymywania ewidencji przypisów, odpisów, umo­
rzeń, wpływów i zaległości podatkowych z podziałem na su­
my, należne skarbowi i osobno na sumy komunalne, oraz ze 
względu na ciążący na władzach skarbowych obowiązek po­
działu osiąganych z tego tytułu wpływów pomiędzy poszcze­
gólne Związki samorządowe;

5- nowelizacji ustawy o rentach inwalidzkich, przewidu­
jącej wymiar rent w  markach polskich i wymagającej wiele 
manpulacyj, komplikujących racnunkowość:

6. poczynienia niezależnych od zm'any ustaw dalszych 
uproszczeń, obowiązujących przepisów rachunkowo -  kaso­
wych. Zmiany tę mogłyby wpłynąć na zmniejszenie prac ra* 
chnnkowych o blisko 40 procent i umożliwić znaczne oszczęd­
ności na wydatkach osobowych i rzeczowych we wszystkich 
władzach administracyjnych.

Rada Ministrów podjęła kroki w celu rychłej realizacji 
tych wniosków, tudzież poleciła Ministrowi Skarbu powołać 
w-porozumieniu z właściwymi mbistrami specjalną komisję 
do reorganizacji rachunkowości i kasowości przedsiębiorstw 
i monopoli państwowych, kolei, poczty i Ministerstwa Spraw 
Wojskowych. Komisje te częściowo już rozpoczęły swą 
prace,.

JEksport w ęg la  przez Gdynię, świadectwem  jef
przyszłości.

Przystosowanie prowizorycznej przystani w budującym 
się porcie gdyńskim do eksportu węgla daje już obecnie w y­
niki dodatnie. Zdolność przeładunkowa Gdyni jest zadawal- 
niająca* Stosunkowo niskie opłaty portowe w porównaniu 
z Gdańskiem, a także uwzględnienie momentu, że ostatnio 
w porcie gdańskim statki przychodzące po węg!el, oczeknją 
po 4 do 5 dni na załadowanie, opłacajac znaczne sumy posto­
jowe, podczas gdy w Gdyni mają możność szybkiego załado­
wania, —  wszystko to sprzyja szczęśliwe] orientacji ku Gdy­

n i Koszta obecnego przeładunku w Gdyni są na tonnie o 
50 groszy n’ższe niż w Gdańsku, a mechaniczny przeładu­
nek wpłynie na dalsze obniżenie tych kosztów. Spodziewać 
się przeto należy że znaczne posunięcie robót portowych w 
Gdyni w  rb., zwiększona ilość nadbrzeży do eksploatacji, 
instalacja specjalnych urządzeń mechanicznych dia masowego 
przeładunku węgla i odbudowa węzła kolejowego w  Gdyni, 
rokują w  najbliższym czasie dalsze widoki eksportu węgla 
przez Gdynię.

Plerwm e polskie samochody ciężarowe ukażą się
leszcze w tym roku.

Fabryka „Ursus1* ruszy I czerwca.
Fabryka samochodów „Ursus" w Czechowicach pod 

Warszawą rozpocznie pracę 1 czerwca br. Początkowo 
fabryka będzie zatrudniać 500 robotników i wytwarzać 
tylko samochody ciężarowe. Dotychczasowa ilość za­
mówień zapewnia fabryce prac?' na przeciąg 1 roku.

Obecnie kończy się w fabryce montowanie odlewni- 
Wszystkie obrabiarki, zamówione w Ameryce i w An­
glii, są już w fabryce, względnie w Gdańsku. 

Montowanie maszyn potrwa kilka tygodni.

Wiezmaiaa choroba koni.
pojawiła się na Pomorzu, objawiając się w ten sposób, | znaleziono. W majątku Szumilowice na Pomorzu pa- 
że klonie po naglem osłabnięciu zdychają po kilku go- dło 60 koni. Epidemia czyni pudoibnu wielkie spustoszę-
dżinach. Środków zaradczych tej epidemii dotąd nie I nia również w Niemczech.

WI IM 1111

się na porozumienie warunkowe, na podstawie którego bęćzit 
obowiązywać dopisywanie 10 proc- do rachunków do m. ma­
ja, w którym to czasie odbędzie się w  Ministerstwie Pracy w
Warszawie specjalna konferencja, ceiem podpisania umowy 
zbiorowej dla całej Rzplitej.

Sprawy społeczn e. •
— REORGANIZACJA ZAOPATRZEŃ EMERYTALNYCH

Zgodnie z uchwałą Komisji Budżetowej Sejmu Ministerstwo 
Skarbu opracowuje projekt zupełnego skoncentrowania przy 
Ministerstwie agend emerytalnych dia wszystkich urzędów, 
a zarazem całkowitego wydzielenia działu zaopatrzeń z bud­
żetu Państwa przez utworzenie odrębnego funduSzi emery­
talnego, Jako Jednostki gospodarczej.

Dla oparcia struktury tego funduszu na właściwych pod­
stawach finansowych przeprowadzana jest obecnie szczegóło­
we badanie techniczne wysokości ogólnego obciążenia przez 
świadczenia emerytalne.

Roczne wydatki tego działu wzrastają stale, co jest wy­
nikiem przyjętego dotychczas budżetowego systemu pokrycia 
zapotrzebowania*

Badanie techniczne wymaga podstawowych danych co 
do ilości lat zaliczonych, co do wysokości uposażeń, wresz­
cie co do wieku i stanu rodzinnego czynnych (i emerytal­
nych) pracowników państwowych; danych tych ma dostar­
czyć specjalna ankieta organizowana przez Ministerstwo 
Skarbu. Wyniki technicznego opracowania posłużą do uło­
żenia planu finansowo - gospodarczego funduszu emerytalne­
go, poczem przygotowane będzie nowe ujęcie urządzeń eme­
rytalnych, zarówno pod względem prawnym, jak i organiza­
cyjnym dla przeprowadzenia drogą ustawodawczą.

Łódf. (A\V.) W  dniu wczorajszym kelnerzy łódzcy 
przystąpili po dłuższym strajku do pracy. Kelnerzy zgodzili

Sprawy celne.
— KTO PODPISUJE POZWOLENIA PRZYWOZOWE?

Ministerstwo Przemysłu i handlu podaje do wiadomości, że 
wskutek wydanych zarządzeń co do ujednostajnienia sposobu 
wydawania pozwoleń na przywóz z zagranicy* towarów za­
kazanych, pozwolenia tafcie wydawane są jedynie tylko w  
Warszawie, w departamencie handlowym Ministerstwa Prze­
mysłu i Handlu. Zaświadczenia przywozowe muszą być za­
opatrzone w  dwa podpisy, mianowicie z prawej strony pod­
pisuje Naczelnik Wydziału R. Sygietyński lub iego zastępca 
B. Gagatnicki, z lewej zaś strony referent J. Światlowski lub 
W* Butkis.

Jeden z podpisów musi być własnoręczny, drugi zaś mo­
że być zastąpiony przez fac-si-mile.

Rolnictwo.
— POŻYCZKA SIEWNA. W  najbliższy poniedziałek do­

konana zostanie w  województwie warszawskim repartjacja 
Pożyczki siewnej, przyznanej przez ministerstwo rolnictwa; za 
pośrednictwem Baraku Rolnego. Rozdzieloną będzie kwota 
50 t y *  z l
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Sp. Kieayt. z o. o. w Grudziądzu,
odbyło się 7 brr., przy udziale 80 członków -  udziałow­
ców. '

Zebranie zagaił w miejsce chorego prezes? RMy 
Nadzorczej posła p. L,. Krzywmskiego — p. Tadeusz 
.Marchlewski, który jednocześnie został wybrany na 
przewodniczącego zebrania. Do pióra zaproszono P 
dyr. Wł. Samolińskiegn.

W  imieniu Rady Nadzorczej zdał sprawozdanie z 
Działalności banku p. Tadeusz Marchlewski, pi z odstaw la 
jąc rozwój insrynioji w roku ubiegłym.

Imieniem zarządu .zdał obszerne spra wozdanie dyr. 
iVL PacoszyńsKi, który przytoczył szereg ciekawych 
momentów, mających bezpośredni wpływ na działalność 
banku. — O ile w pierwszym póL oczu 1925 instytucja 
t  miesiąca na miesiąc potęgowała swoją działalność, 
obejmując wszystkie bezwzględnie czynności bankowe 
i zamknęła pierwsze półrocze z dość poważną na .wyż­
ką, o tyle w drugim półroczu po zachwianiu się kunu 
złotego spółdzielnia rowmeż jak i inne banki walczyła 
z pewnemi trudnościami. Dzięki jednak sprężystemu, 
bezinreresownie pracującemu, zarządowi w osobach — 
p. radcy A. Ruchniewicza, dyr. Wł. Samolińskiego, p. 
L Fróhlicha, p. W. Kotlińskiego — instytucja potrafiła 
nagiąć zawsze politykę swoją do zmienionych warun­
ków, dzięki czemu uchroniła się od strat, na jakie mo­
gła byc narażona. Za* zad bowiem potrafił zawsze skon­
centrować odpowiednie pogotowie gotówkowe, dzięki 
czemu nawet w momentach największego runu na ban­
ki — potrafił wywiązać się z zadania. Spółdzielnia w 
roku spi a wozdawczyiu udzieliła kredytu około 350 
członkom swoim, pomagając kupcom i rzemieślnikom 
w  najcięższych chwilach. Kredytu udzielano wyłącznie 
w  formie dyskonta weksli.

Obrót banku wynosi? po jednej stronie księgi głó­
wnej z. 10.310-590. Stan czynny bilansu wykazuje kwo­
tę 346.545 zł., stan bierny 345.740 zł. Zysk czysty wy­
nosi 805 zł. Spółdzielnia liczy 408 człbnków, posiada­
jących 1768 udziałów 50-cio zlotowych. Kapitał udzia­
łowy spółdzielni — całkowicie wpłacony |§ wynosi zł. 
87-646. Fundusz rezerwowy zł. 8.370., Odpowiedzial­
ność zaś członków wmrosi 442.000 zł,

Z ważniejszych pozycji bilansowych wymienić nale­
ży: kasę i banki zł 25.&00, weksle zdyskontowane 
163.000 dłużnicy za zabezpieczeniem 70.000 zł.

Koszty handlowe wynosiły 35.742 zł.
W  drugim Półroczu 1925 uruchomiony został oddział 

' w  Lubawie, który prosperuje dość dobrze.

Spółdzielnia należy do związku rewizyjnego w Po­
znaniu.

Sprawozdanie z czynności Komisji Rewizyjnej udai 
przewodniczący Komisji p. Tadeusz Marchlewski, któ­
ry przedstawił wyniki z dokonanych kilkakrotnych re- 
wizyj banku.

Zebranie jednogłośnie udzieliło pokwitowania Radzie 
Nadzorczej i Zarządowi, zatwierdzając bilans za rok 
1925 Osiągnięty zysk uchwalono przelać do funduszu 
zapasowego.

W  uzupełniających wyoorach do Rady Nadzorcz 4 
zostali wybrani pp. L. Donarski ze Świecia (ponownie), 
p. St. Bronikowski z Grudziądza i p. Fr. Jankowsiki z 
Lubawy.

Ze sprawozdania władz banku wynika, że instytucja 
już ugruntowała należycie byt swój i sferom, które ją do 
życia powołały, oddaje znaczne usługi. Oczywiście, 
działalność spółdzielni omawianej byłaby daleko owoc­
niejsza, gdyby warunki gospodarcze i finansowe kraju 
były pomyślniejsze, a polityka gospodarcza rządu — ra­
cjonalniejsza. Dziś w okresie powszechnego etatyzmu 
polityka rządowa paraliżuje wszelką inicjały wę pry­
watną, bądź to wadliwetm ustawami, bądź też nieroz­
sądną polityką fiskalną. Zaznaczyć wypada, że spół­
dzielnia zapłaciła w roku sprawozdawczym około 6.000 
złotych tytułem różnych podatków, a przeszło 1.500 zł. 
wydała n:a świadczenia socjalne.

Mimo tak niesprzyjające warunki instytucja wspo­
mniana, dzięki usilnej i harmonijnej nracw władz banku 
wraz z swoimi członkami zwaicza skutecznie wszelkie 
zapory, torując spółdzielni wytrwale drogb 'ku lepszej 
przyszłości.

I r o n i a  k r a j o w a .

— W tfW ÓZ WĘGLa  z  POLSKI. Według, najnowszych 
danych w  lutym br, wywieziono z Polski węgla 579 00C tonn, 
zaś w  styczniu wynosił w yw óz ten 664 000 tonn- Z powyż­
szych cyfr wywieziono przez port w Gdyn3 w lutym 25 000, 
t„ przez Port w Gdańsku 165 000 ton- razem 190 000 tonn. Za 
styczeń przedstawiają się. te cytry dla Gdyni 20 000 tonn, dla 
Gdańska 156 000 tonn, razem 176 000 tonn.

Okazuje się z tego, że wysyłka węgla zagranicę przez 
oba nasze porty stale się zwiększa- Przeciętna dzienna w y­
syłka przez port w  gdański, wynosiła w styczniu 6.500 tonn, 
w lutym 7.170 t., zatem zwiększyła się o 10,31 proc, w Gdy­
ni przeciętna dzienna wysyłka wyrosła w stosunku do stycz­
nia by o 31.30 proc-

W  lutym wywóz nasz zmniejszył się w  stosunku do Sty. 
cznia prawie o 90 000 tonn, co tłomaczy się spadkiem na­
szego eksportu do Austrii, Węgier, Czechosłowacji i Łotwy 
Natomiast wzmógł się znacznie wywóz do Szwecji, który w 
.Jtym wzrósł do 127 000 tonn.

— UŁATW lENiA KOLEJOWE DLA TURYSTÓW  I W 
PRZEWOZIE PIECZYW A. Dnia 11 bm- r„zpoczął si| zjazd 
naczelników wydziałów handlowo-taryfowycL wszystkich dy­
rekcji kolejowych. Na zjeździe rozpatrywane będą ulgi dla tu. 
rystów i zawodników, wymagających częstych podróży ko­
lejowych, szczególnie na dłuższa odległość. Prócz tego kon­
ferencja zajmie się sprawą ułatwień kolejowych przy dosta­
wach chleba i pieczywa do większych miast, przy ośrodkach 
przemysłowych.

— SYTUACJA NA RYNKI' CZEKOLADOWYM. Zmniej­
szenie się produkci; wyrobów czekoladowych, trwające od 
października uh. roku, nie uległo dotychczas poprawie Obec­
ną produkcję miesięczną obliczać należy na około 150 tonn 
miesięcznie, co stanowi zaledwie 50 proc. przeciętnej pro­
dukcji miesięcznej w  pierwszych trzech kwartałach roku ub. 
Zaznaczyć należy, iż fabryki czekolady otrzymują surowiec 
na kredyt zasadniczo czteromiesięczny Zbył mają obecnie 
jedynie tańsze gatunki surowca. Dzięki jeanakże ulepsze­
niom maszynowym nie odbija'się to na jakości wyrobów, 
(A. T. E-)

— SPRAW A WYWOZU POLSKIEJ WEŁNY. WŁOSÓW 
I SIERŚCI. Senat hamburski wydał rozporządzenie, na mocy 
którego została uchylona moc obowiązująca rozporządzenia, 
zabraniającego przywozu i przewozu wszystkich poch »dzą- 
cych z uolski i wytworów Ze zwierząt przeżuwającycl w  
stanie świeżym lub suchym, odnośnie do wełny, włosów i 
sierści, Które przeszły przez fabryczne pralnie,

Różne.
—  "O BCTN iCY POLSCY ODBUDOWUjĄ GÓRNIC- 

TW O  FRANCUSKIE- Zniszczone przez wojnę górnictwo 
francuskie odradza się powoli, j powraca do stanu przedwo­
jennego. Do dokonania dzieła tego przyczyniło się głównie 
100 000 roootnikow polskich.

G ie M a  p ie n ię ż n a .

Sprzedaż Kupno
7,62 7.58

Warszawa, 10 marca.
WALUTY.
Transakcje 

Doi St Zjecln. 7,60

D E W IZY .
Dolary Stanów Zjed......................  .  ..................... 7.6!
Floreny holenderskie .  ....................................  . 305 24
Franki belgijskie .  ............................  34.67
Franki francuskie   Z7.73
Franki szwajcarskie  .....................................146,63
Funty a n g ie ls k ie ......................................................... 37.01
Korony austriackie.............................................. 107.28
Korony c z e s k ie .............................................................  2fc,aS

Ostatni kurs dolara.
Warszawa, dnia 12. 3: 1926 r. godz. 8,30. Nieurzędowo 

notowano: dolar 7,95 zł* Tendencja utrzymana.

G r o ź n y  p o ża r  n a  lo fn lsk n  n^a^zony p rzer dasisJ®. 
p o & i e r  n u l o w e g o *

Nie n a ją ć  wody, plnzczBm rirzydsisiał rum ienie- 
be Ed'ec !eństw6.

Unikniecie wielkiego nie

G r u d z i ą d z ,  12 marca
Wczoraj około godz. 2 w południe, zapaliły się na­

gle z dotychczas nieznanej przyczyny — sterty su­
chej trawy, obok lotniska wojskowego.

Na przestrzeni mniejwhęcej 200 metrów, poczęły 
szybko wynurzać się płomienia, ogarniając podatny nja- 
terjał, posuwały się w kierunku lasu.

Niebezpieczeństwo było groźne; w jednej chwili 
mógł stanąć w ogniu las ja/k również i budynki wojsko­
we ha lotnisku, ku którym ogień zbliżaj się w szybkim 
tempie.

Widząc taki stan rzeczy posterunkowy II komisar­
iatu Stacbowski, — który się przypadkowo tam znaj­

dował — zdjął czemprędsej płaszcz i począł nim przy- 
duszać ogień w najniebezpieczniejszych miejscach. 
Kłęby dymu- wdzierały się dzielnemu: policjantowi w
oczy, usta, gryzły w gardle, — ale. ten wytrwale i sy­
stematycznie gasił palące się trawy:

Po upływie kilku minut nadjechał?, smaż pożarna, 
kiedy główne niebezpieczeństwo już minęło, dzięki od­
wadze post. Stachowskiego,

Czyn ten zasługuje na najwyższą pochwalę i nie 
wątpimy, że miarodajne czynniki postąpią wobec tego 
odpowiednio. Przy gaszeniu ognia p, Stacliowski 
zniszczył zupełnie płaszcz służbowy.

Zbrodniczy napad na dziewczynką w Pucku,
Handlarz ży»vym towarem napada brutal ifa na 18-letnie dziewczę. —- Związaf jej 

noui i zachlorofwtnowaf. — Przerażeni© matki. — Odkrycie zamachu.
Puck,  11 marca.

Wypadek, jaki zaszedł w tych dniach w mieście na-: 
szem, wywołał ogromne poruszenie i zaniepokojenie w 
sferach obywatelskich, albowiem podobny jest raczej 
do jakiegoś sensacyjnego scenariusza filmowego, niż do 
prawdziwego zdarzenia.

. Oto wysłana przez żone tutejszego fotografa p.
Wolfa jej 18-letnia siostra ii er ta Pianowsika do komór­
ki celom przyniesienia drzew?., dłuższy czas nie wraca­
ła; zaniepokojona tam w. Wolfowa* poprosiła jedną z 
sąsiadek, by ta z nią zeszła do komórki, obok której 
znajdowała się ciemnica fotograficzna i pomogła odszu­
kać jej siostrę, gdyż obawia się, czy takowej coś złego 
się nie stało. Rzeczywiście obie kobiety, gdy weszły 
do ciemnicy — oo zapaleniu światła — ku własnemu 
przerażeniu zobaczyły nakrytą siennikiem p. H. Pia- 
nowsiką, leżącą ze związaneiri nogami i rękoma oraz 
zakinebłowanemi ustami, w stanic całkowicie nieprzy­
tomnym.

Na kizyk kobiet zbiegli się ludzie, przybył i lekarz 
wojskowy, który po dłuższym czasie zaledwo zdołał 
napadnięta ocucić, ■ gdyż, jak się okazało, była takowa 
szmatą przywiązaną do jej ust zachloroformowana.

Według zeznań p. Pianowskiej, policja ustaliła, że 
w chwili, kiedy weszła do ciemnicy i zapaliła światło, 
v izfcdł za nią natychmiast nieznany jej nffcżczyzna w 
masce na twarzy, w eleg. palcie kol. .szarego, w lakier­
kach, wzrostu średniego, który do przestraszonej 
dziewczyny przemówił, najpierw w języku francuskim,

a potem biegle poćżął mówić po niemiecku, żądając, 
by p. P. natychmiast z nim się udała, gdyż pragnie za­
raz z nią odjechać. Zauważywszy jednak, że dziewczę 
usiłuje uciekać, rzuci! się na nią i zakneblowawszy usta, 
oraz związawszy ręce i nogi oświadczy? jej, że fe-az 
jaszcze za jasno na dworze, by mógł ją bez zwrócenia 
uwagi wywieźć, ale niezadługo przyjdzie i zabierze ją 
autem, poczem nakrył ją znajdującym się w ciemnicy 
siennikiem, i w te.i chwili p. P. straciła przytomność.

Policja energicznie zajęła się tą zagadkowa napaścia, 
tem bardziej, że tuż za miastem na szosie połczyńskiej 
zauważono auto, które dłuższy czas stało. — Zaenodzi 
przypuszczenie, że napastnikiem był jeden z handlarzy 
żywym towarem, należący podobno do szafki, grasują­
cej w Gdańsku, której członkowie jeżdżą na gościnne 
występy po miejscowościach wybrzeża.

• Jak pierwsze śledztwc wykazało, nsobmk ten za­
uważony został w mieście przez paru obywateli 1 zwra­
cał uwagę eleganckim wyglądem; zdołano przytem 
stwierdzić, że miał na sobie czarny podłużny kapelusz,, 
spodnie tego samego koloru co płaszcz i skarpetki jed­
wabne w kratki.

Dotychczas poszukiwania nie dały żadnego wyniku, 
policja jednak zaala-mowała wszystkie posterunki poli­
cyjne i zarządzona została ścisła obserwacja pociągów, 
kursujących na wybrzeżu. — Rodziców zaś niaiacych 
dorastające córki, przestrzegamy, by je wększą opieką 
otaczali, nie pozostawiając samych lub nie wysyłająo 
samych pociągami, gdyż o nieszczęście nii trudno.

WMomośi bieżące.
Om jW lĄOZ pląłek 12 marca 1926 r.

K riLENC h RZ: Piątek 12-go marca Grzegorza p. 
Sobota 3-go Nicefora b.
Wschód słońca 6 23 zachód 17 58 
Wschód Księżyca 6 31 zachód 17 01

- * •  BIB! JOTEKA F CZYT ELNIA T. C. L. W  GRUDZIĄ­
DZU. jest otwarta:

W  śródmieściu: w muzeum (ulica Lipowa nr. 28 1 ptr.): 
codziennie — z wyjątkiem niedziel < świąt — od godziny 5-ei 
do 7-mej wieczorem. Dla dzieci w  środy i soboty, od go­
dziny 4-tej do 5-te‘ popołudniu-

*
—** MUZEUM (ulica Lipowa nr. 281 jest otwarte w środ* 

i soboty, od godziny 12-tej do 2-ej w  południe, w niedz'eie ! 
święta od godziny tl-tej do 1-ej w południe. .

Na Chełmldsaiem Przedmieściu: w kancelarii parafialne) 
(ulica Bydgoską nr 10): w poniedziałki i czwa-tki, od
godziny 4-tej do 5-teJ popołudniu.

W  Malero TarPnie: w  szkole w  niedziele i świętą po na­
bożeństwie.

*
NOCNE DYŻURY APTEK. Od 6 do 13 marca br, 

apteka .,Pod Koroną", ul. Wybickiego 39 i aoteka „Poć Gwia­
zdą", ul. Chełmińska 26-

*
~ * *  OKRĘŻNA W YSTAW A KRAKOWSKICH ARTY- 

STÓW  MALaRZY, oiwartr codziennie .w, salach ...Hotelu 
Warszawskiego" lub Wybickiego) od godziny 10 ratio do 7-ej 
wieczorem.

*
—**■ KINO APOLj-O’ „Kultura dala", wspaniały film 

naukowo wychowawczy od dziś aż do poniedziałku,.
#

— **  KINO ORZEŁ!. Dziś, jutro i pojutrze „Król apaszów* 
z  Luciano Aiberunim.

4*
—•** TEATR MIEJSKI. Dziś w piątek po raz drugi do­

skonal? sztuka detektj-wiczna „SHERLÓCK HOl ,MZS“  we­
dle znanych powieści Conan*a Doyle‘a. Sztuka ta, doskonale 
skonstraowenemi sytuacjami scenie znemi, Dełnemi ciekawy >h 
eksperymentów,budzi na widowni w miarę postępującej akcji 
oraz większe zainteresowanie. To też na wzorajsze* prem­
ierze — sztuk? ta doznała nader życzliwego przyjęcia Ln ie 
J awodnie będzie jedną z tych, która dłuższy czas pozostanif 
na repertuarze. Nowe, efektowne dekoracje dopełniają ca- 
łości.

W sobotę po raz *rzeci świetna opera Pucciniego w 3 od­
słonach „MADaME BUTTERFLY" z  p. Aleksandrą Lubicz 
niezrównaną odtwórczynią roli tytułowej,



13-gó marca 1926 t. G Ł  O S .  P O M O R S K  !

W  niedzielę o *odzinie 4-tej popołudniu znakomita farsa, 
ciesząca się wprost rekordowem powodzeniem P. t.: „DON 
JUAN M IM OW OLI" z p. Chmurkowskim w  roli tytułowej.

Wieczorem po raz trzeci „SHERLOCK HOLMES".

_ * *  BYT DLA INWALIDÓW WOJENNYCH. W  Niepo­
łomicach (pod Krakowem) 1 września br. otwarty ma być 
kurs strąjy leśnej ? polowej dla inwalidów wojennych, który 
potrwa do koóca sierpnia 1927 r- z sześciotygodniowa przer­
wą w  miesiącach zimowych. Kandydacj, którzy wykażą się 
świadectwem tego kurs.j, będą miel) pierwszeństwo na obję­
cie posady gajowych w  nadleśnictwach państwowych-

Do, przyjęcia na kurs potrzebne są m. in.: dowód, że kan­
dydat jest Inwalida wojennym, świadectwo co do stanu zdro­
wia, ukończona szkoła ludowa 4-o klasowa. Wychowanko­
w ie kursu otrzymują Dezpjatne utrzymanie, opiekę lekarską, 
ubranie i 1 parę butów.

Prośby o przyjęcie na kurs przesyłać należy bezpośrednio 
do urzędu wojewódzkiego w  Krakowie.

_ * *  CENTRALA DLA SPAW  OSADNICYCH. W  Toru­
niu powstała pomorska centrala dia spraw osadniczych p n. 
f,Osadnik". _ Centrala ta załatwia wszelkie sprawy dotyczą­
ce wszystkich kategoryj osadników na Pomorzu. Biura cen­
trali mieszczą się przy. ul. św. Jakóba 7 part.

_ * *  NA LOTERJĘ FANTOW Ą DLA VI-ej DRUŻYNA 
„W ILC ZĄT", złożyli w  dalszym ciągu na moje ręce: firma 
Szmechel i Rozner —  markizetę na bluzkę, p. Dąbkowska — 
piżamy dziecięce, firma Kliogenb&rg —  puszkę sardynek, p- 
Zołoteńkowa — flakonik na kwiaty, p. Kisielewska —  parę 
Królików, druh Jan Ładoś —  parę królików, p. Ruchniewiczo- 
wa —  flaszkę likieru. Wszystkim ofiarodawcom składam 
serdeczne podziękowanie.

(—) H. Ku..ertowa, opiekunka VI druż.
— **  PRZESTROGA PRZED RZEKOMYM KUPCEM- 

WOJAŻEREM. Do policji grudziądzkiej nadeszło doniesienie, 
ie niejaki W ładysław Jarosz, wojażer z Poznania, podaje się 
Jako przedstawiciel fabryki cukierków pod firmą Kutz —  No­
w y Tomyśl, chociaż w  firmie tej już od trzech lat nie pracuje 
f przyjmuje zamówienia, bezprawnie pobierając zaliczki- 
Wspomniany jest poszukiwany za różne oszustwa przez eks­
pozyturę śledcza w  Poznaniu. W  razie ukazania się tegoż, 
gdziekolwiek, należy o tern zawiadomić najbliższy posterunek 
policji.

— ** WALNE ZEBRANIE CZERWONEGO KRZYŻA-
Przypominamy naszym Szanownym członkom i sympatykom, 
że dMa 16-go bm. o godzinie pół do 6-tej wieczorem, od 
będzie się na sali Rady Miejskiej Ratusz I. walne zebranie 
Tow. Czerwonego Krzyża, Ze względu na ważność spraw na 
porządku dziennym umieszczonych, bardzo uprzejmie prosimy 
wszystkich członków ! sympatyków o łaskawe przybycie i 
wzięcie udziału w obradach. Zebranie odbędzie się bez 
Względu na Bóść członków.

Za Zarząd: (— ) Marja Żyborska, przewodnicząca.
— ** WCZORAJSZE PREMJERY W  NASZYCH KINACH. 

Kłno „Orzeł" rzuciło na ekran sensacyjno .  awanturniczy film 
z Lradano Albertinhn w  roli głównej, p. t. „Król apaszów". 
Niezmiernie skomplikowane przygody młodego następcy tro­
nu, rozwijają się na płótnie w  zawrotnem tempie budząc na 
wid own i niezwykłe zaciekawi tnie.

Kfno „Apollo" wyświetla film p. t. „Kultura ciała". W  
barwnym witrażu zdjęć, przesuwają się przed oczami zachwy­
conego wldlza, sposoby wychowania fizycznego i kultury cie­
lesnej od czasów najdawniejszych aż do współczesnych. W i- 
ćbdmy tam wszystkich Persów, Greków, dtumnych Rzymian, 
Słowian, Japończyków, —  jednem słowem wszystkie narody 
! rasy świata w  trosce a swoje dobro fizyczne. Film po­
siada głębokie znaczenie naukowo wychowawcze i jest rów­
nie ciekawym tak dla starszych jak i dla młodszych.

Obszerniejsze recenzje obydwóch obrazów zamieścimy w  
Jutrzejszym numerze,

NIESZCZĘŚLIWY WYPADEK NA DWORCU TOWAR. 
Wczoraj około godz. 9,30 rano, podczas przetaczania wozów na 
dworcu towarowym, wydarzył się nieszczęśliwy wypadek, 
którego ofiarą padł funkcjonariusz kolejowy Jan Kowalewski, 
któkemu przy spinaniu wozów zgniotły t. zw. bufory, klatkę 
piersiową. Pierwszej pomocy udzielił nieszczęśliwemu p. dr- 
Sujkowski, poozem odwieziono go natychmiast do szpitala 
miejskiego, gdzie dokonano operacji. Stan nieszczęśliwego 
Jest bardzo groźny.

— **  2 KRONIKI WŁAMAŃ I KRADZIEŻY, W  ostatnich 
dniach policja nasza miała sporo pracy z rozmaitego rodzaju 
rzezimieszkami. I tak aresztowano szofera J. Jurkiewicza 
(Kaltnkowa 2/4), który korzystając z nietrzeźwego stanu swo­
ich pasażerów, skradł jednemu z nich portfel z 200-stu złoty- 
*hi. Za pieniądze te Jurkiewicz upił się w wesołem towarzy­
stwie, poozem jadąc ulicą Chełmińska, spowodował zderze- 
We samochodu z wozem ( o czem przedwczoraj pisaliśmy).

W  Małem Tarpnle aresztowano dwóch młodzieńców, 
którzy skradli przed kilku dniami skóry wartości 800 złotych, 
Ra szkodę kupca Zwolińskiego (Plac 23 Stycznia).

—•** AWANTURNIK. Wczorajszej nocy w  restauracji p. 
T. w  Wielkim Tarpnie, pewien pijany jegomość wszczął z go­
spodarzem i gośćmi awanturę, bijąc szklanki, kieliszki itp. 
Zawezwana policja umieściła go w  komisariacie, gdzie rów- 
n'eż począł urządzać burdy, aż znużony krzykiem, usnął- Nie 
Wiadomo, czy był to pijany, czy jakiś warjat.
_ —** SPROSTOWANIE. Ponieważ 17-go marca odbędzie 
ę premiera opery ,Aidą", dlatego zapowiedziany koncert 

symfoniczny odbędzie sie w  sobotę, dnia 20-go marca, a nie 
°*Ko, jak było podane.

Ruch towarzystw.
*~(rt) Zarząd N. C K* w Grudziądzu zaprasza wszystkie 

. onikmie 1 sympatyczki na zebranie miesięczne w  piątek, 
12-go bm. o godzinie 7 i pół w  auli gimnazjum ktasycz- 

1 ul- Sienkiewicza, (róg Ogrodowej). Porządek zebrania: 
Cos T °  V/'stei:ine z naszkicowaniem programu; 2- Referat 
daj. ety p- dyr. Kwaśniewskiego; 3. Kronika ostatnich 
z 4. Komunikaty Zarządu i wolne głosy; 5. Śpiew, mu-

a- deklamacja- ‘ (6027)
i)Przyszłe Walne Zebranie Towarzystwa Naturaln. 

u Życia, odbędzie się 22 bm. o godzinie 7-mej wieczo- 
hotelu pod „Złotym Lwem".

Co ^ ° r2adek dzienny; 1. Odczytanie protokółu z ostatnic-
ainego zebrania; 2. Sprawozdanie roczne; 3. Sprawo-

Oszukańczy dyrektor ! jego wspólnicy przed sądem.
Wielki proces w Łodzi o nadużycia w sumie przeszło miljona złotych na szkodą

państwa.
Łódź, 11. 3. (A. W.) W  czwartek rozpoczął się w 

łódzkim sądzie okręgowym proces b. dyrektora pań­
stwowej fabryki wyrobów tytoniowych w Łodzi Wron­
ki i jedenastu towarzyszy, urzędników i funkcjonarju- 
szów fabrycznych, oskarżonych o nadużycia na szkodę 
państwa na sumę zgórą miljona zł.

Do sprawy powołano olbrzymią ilość, bo zgóra 250 
świadków, oraz kilku biegłych. Akt oskarżenia prze­
czytano późnym wieczorem. Rozprawa potrwa oko i o 
15 dni.

lara śmierci dla zbrodniczej bandy.
W yrok sądu doraźnego w Łodzi.

Warszawa, 11. 3. (A. W.) Sąd doraźny w Łodzi, I chowu w powiecie Piotrkowskim 2 rodzin, z których 
skazał na karę śmierci 2 członków bandy Rembrowskich ocaleli tylko 60-letnia kobieta z 4-ro miesięczną wnuczką, 
— 25-letniego Stanisława Świątka i b3-letoiego Rocha Obu skazanych przedstawiono do iask: Prezydenta Rzecz- 
Zduńskiego, oskarżonych o wymordowanie we wsi Gro < pospolitej, który odmówił. Wyrok wykonano.

zdanie kasowe.; 4. Sprawozdanie dotyczące ogrodów; 5. 
Wydzierżawienie placu ten isowego; 6. Wybór Zanądu; L  
Wolne glosy. Przybycie wszystkich członków ze względu na 
ważne sprawy jest konieczne. (6051) Zarząd.

— (rt)Miesięczne zebranie filji ocacowników krawieckich 
Chrzęść. Zjednoczenia Zawodwego odbędzie się w  niediżelę, 
dnia 14-go marcabr. o godzinie VA popołudniu w  lokalu p. 
Borlika przy ulicy Mickiewicza 31. Na 'porządku dziennym 
bardzo ważne sprawy. (6056) Zarząd,

Odpowiedzi od redakcji.
’ >H. R. List Szan. Pani jest: niejasny. Nie wiemy dokła­

dnie, czy rozchodzi się o odpowiedź numer 27 czy też o „Po- 
znańczyka" który jest autorem odpowiedzi nr. 26. Prosimy 
o wyjaśnienie

Głodne dzieci w teatrze^
Nagłówka nie należy rozumieć dosłownie. Nie znaczy to 

Dowiem, ażeby w  teatrze znajdowały się głodne dzieci.; raz 
że aktorzy przeważnie dzieci nie maia, a jeżeli już coś się 
trafi, —  to wówczas bardzo rzadko jest głodne choćby tylko 
z tej przyczyny, że albo ojciec czy  matką są zamożni, albo 
wychowuje się w  przytułku, gdzie jna jest często lepiej, ani­
żeli w  domu.

Malarz, dziennikarz, literat —  a prżedewszystkiem aktor, 
to ludzie za sprytni na to, ażeby wychowywać dzieci. Zawija 
się je zazwyczaj w  gazetę, czasem wręczmk, pisze kartkę 
„kochaj go i opiekuj się nim“ z podpisem „złamana lilia" lub 
„nieszczęśliwy ojciec" —  i oddaje cichaczem w  najbliższym 
sierocińcu.

Możnaby wprawdzie jeszcze sądzić, że „głodne dzieci w 
teatrze" to sami aktorzy. I tu niedaleko bylibyśmy od prawdy 
i rzeczywistości, zwłaszcza gdybyśmy mieli na myśli nasz 
sympatyczny teatr grudziądzki.

Ale chodzi tu naprawdę, o rzecz inną; o dzieci biedne i 
głodne naszych szkół powszechnych, które „same sobie" n- 
rzadzłły koncert w  tych dniach w teatrze.

Odbył on się staraniem Komitetu obywatelskiego nie­
sienia pomocy głodnym dzieciom, a zwłaszcza dzięki niestru­
dzonym zabiegom i pełnej poświęcenia pracy przewodniczą­
cego p. dyr. Be-rnedkiegó,

Koncert osiągnął pod każdym względem zupełne powo­
dzenie,co powzaia nam stwierdzić, że w mieście, któremu za 
rzucają teraz zobojętnienie, nieświadomość i brak zro­
zumienia dla koncertów, odczytów ; teatru, dość jednak je­
dnego uderzenia w  ton swojski, w  nutę nam bardzo drogą 
1 baird-zo bliską, a jakże przytem bolcSuą. a znajdzie on na­
tychmiast oddźwięk najgorętszy, a co najważniejsze, jedno­
myślny w calem społeczeństwie.

W  nutę taką, drogiego tfam nad wszystko położenia bied­
nych d,zieci, owych latorośli, z których wyrosną kiedyś przy­
szli dzielni obywatele kraju i synowie Ojczyzny, a pędzących 
swoje lata wiosenne o głodzie i chłodzie, potrafił uderzyć 
komitet obywatelski.

I Grudziądz stawił się tłumnie, na 'wezwanie komitetu, 
ażeby czynem chętnym odpowiedzieć jego pomysłowej ; zac­
nej inicjatywie.

To też na sali zapanował jakiś odrębny i na innych kon­
certach w  niej nie odczuwamy, nastrój, podniesiony obecnością 
widu przedstawicieli sfer artystycznych, literackich, ducho­
wieństwa, obywatelskich jednostek pracujących na niwie 
społecznej, reprezentantów władz i urzędów z prezyd- Włod­
kiem na czele. fe?

Koncert rozpoczęła orkiestra 64 p. p. „MarSzern florentyń­
skim" Fucika, odegranym z werwa i  temperamentem.

A potem — zjawiły §ię ita scenie one same: biedne, głodne 
dzieci. Popisy śpiewu chóralnego i solowego, deklamacje i 
recytacje, wzruszyły wszystkich, jako, że odtwórcami tychże 
byli ca, co może dnia tego jeszcze nic nie jedli. •,
Trudno napisać coś o pierwiastkach artystycznych tego kon­
certu, gdyż — za wyjątkiem świetnych występów orkiestry 
64 p. p. —  nie miał on ich i mieć nie mógł, boć przecież 
program wypełniały popisy dzieci.

W  każdym razie organizatorom i wykonawcom należą 
się słowa gorącej podzięki i uznania.

Fundusz pomocy głodnym dzieciom, powiększył się zna­
cznie, a o to tylko przecież chodziło.

Jeszcze jedno zasługuje na specjalne wyróżnienie, a to: 
niezmiernie szlachetne i wysoce obywatelskie postąpienie puł­
kownika Kristinusa, który z wielką chęcią i zupełnie bezinte- 
rezowne ofiarował orkiestrę wojskową. J. Wł. K.

Z  teatru.

Scfierlofe Holmes*
Sensacyjna sztuka w 4 aktach według powieści Conan 
Doyle‘a, osnuta na tle nadzwyczajnych przygód króla 

dedektywów. — Przeróbka L. Śliwińskiego.
Konia z rzędem temu, kto zgadnie, dlaczego1 wysta­

wiono na scenie naszej przeróbkę — zresztą marna sce­
nicznie — jednej z nowel Owego Conan Doyle‘a, który 
swoim Scherlock Holmesem tak wiele sprawił przyjem­
ności wszystkim sztubakom i tym, którzy innej lektury 
nie znają i nie uznają. Podejrzewam, że Scherloka 
Holmesa dyrekcja wystawiła z tej jednej racji, alby 
odebrać kinom dochód. Jeżeli o to chodziło, to szla­
chetny zamiar spalił na panewce. Bo przedewszystkiem 
tafcie tematy kino ujmuje daleko lepiej i dowcipniej, a 
fachowi autorzy scenariuszów wiedzą dobrze, jakie ra­
my zakreśla sobie sztuka kinematograficzna, i ram tych 
nie pizekraczaja-

Tymczasem autor „Scherlocka Holmesa" zapomniał 
widocznie do czego służy scena i chciał z niej zrobić 
kino.

O treści .sztuki niema co mówić, można ją porównać 
do pierwszej lepszej awantury Harry Peela. czy Edie 
Poiłaś z tern, że tu i tam cnota zwycięża, a im większy 
był genjusz zła, tern łatwiej genjusz dobra (tym razem 
Scherlock Holmes) zwycięża. Nie należy mówić nawet 
o tern, czy p.Śliwiński powieść kry mina'. Conan DoyIe‘a 
opracował dobrze scenicznie.

Natomiast mogłoby się temu lub owemu wydawać, 
że sztuki takie zupełnie nieszkodliwe, a ciekawe i sen­
sacyjne mogą stanowić popularny repertuar teatru, 
przyciągający publiczność na przynętę. Otóż nie!

Scherlok Holmes nie jest na scenie ani ciekawy, ani 
sensacyjny, bo nie można nazwać sensacją jak dwgch 
artystów „wali się" na niby — 00 dokładnie wiidizi na­
wet przeciętny widz.

Wystawiać takie rzeczy jest absurdem podwójnym 
— narusza się opinię teatru wobec publiczności, a po 
drugie uczy się tą publiczność, że teatr nie jest ową 
świątynią sztuki i poezji — skoro lada pomysł wywra­
ca po scenie koziołki i udaję mordercę.

Truano nie stwierdzić niestety znowu, że dyrekcja ' 
teatru kiepski miała pomysł, wybierając ową nieUdalą 
przeróbę na premierę po dość długie' przerwie, jaką 
ostatnio mieliśmy i w czasie której czekaliśmy nie cier­
pliwie na ukazanie się dobrej sztuki, której słucha się 
z zainteresowaniem.

Reżyseria była na ogół dobra, tylko zrozumieć nie 
możemy, dlaczego w ostatnim czasie widujemy p. Ka- 
mińskicgo. który jest artystą bardzo zdolnym w. samych 
t. zfw. „ogonach" i to rolach zupełnie artyście nie odpo­
wiadających. P. Kamiński jest za sumiennym artystą, 
aby rolę położyć, odczuwało się jednak, że źle mu z nia. 
gdyż rola zupełnie nie odpowiada warunkom artysty. 
Należy jednak podkreślić pyszną charakteryzację p. Ka- 
mińskiego.

P. Dąbrowski jak zawsze opracował roi? dó naj­
mniejszych nawet szczegółów, dając nam całość bardzo 
ciekawą i zupełnie skończoną, niestety tym razem jed­
nak pamięciowo rolę nie zupełnie ogarnął. P. Szafrań­
ski był doskonały tak w grze jak i masce. Reszta ar­
tystów' z’ mniejszych ról wywiązała siąj na ogół po­
prawnie.

Pp. Fiszerówna, Wie sławska, Sobo-tfcowsfca miały 
za maie pole dq popisu, aby o grze warto było mówić,

Wystawa, dekoracja były bardzo dobre. Miejsca­
mi zibyt jaskrawo wybuchał temperament suflera któ­
rego prosimy o nieco umiaru. 'Szer-szeń.

Z Pomorza.
— ** TORTJŃ- (Z sądów toruńskich). 'Przed państwowa 

komisją egzaminacyjną dla egzaminów sądowych w  Poznaniu, 
złożyli egzamin sędziowski aplikanci sądowi z Torunia P M  
Buczkowski, Tomasz Hempowicz, Kazimierz Kaniewski, Luc­
jan Pokorzyński .i Kazimierz Tomaszewski.

—* *  GDAŃSK* (Zgon zasłużonego działacza społecznego). 
Przedwczoraj zmarł w  Gdańsku dr. Jan Kanty Pomierski. W  
zmarłym traci społeczeństwo polskie w  Gdańsku wybitnego 
patriotę i znanego działacza społecznego. Jako prezes tam­
tejszego Towarzystwa przyjaciół nauki i sztuki polskiej, przy­
czyn'! się zmarły znacznie do rozwoju tej instytucji, zaznaja­
miając Społeczeństwo gdańskie z  żydem kulturainem 1 arty- 
stycznem całei Polski.

Z całej Polski.
— * KRAKÓW, (śledztwo w 20 p. p*) W  związku z ostat- 

niemi samobójstwami w  20-ym p. p„ przybyła onegdaj do 
koszar 20 u. p. komisja ministerialna celem przeprowadzenia 
na miejscu dochodzeń. Przesłuchani zostali przedewszyst­
kiem oficerowie, wchodzący w  aferę honorową śp. porucznika 
Paśnika.

DRUKARNIA POMORSKA TOW. AKC. GRUDZIĄDZ. 
Naczelny redaktor: Stefan Macbałewskf.

Odpowiedzialny redaktor: Jerzy Kraszewski.



Poznański Bank Ziemian S. A. * Grudziądz
Zboże Nasiona Węgle Nawozy

5968

Przetarł przynosowy!
W  pon iedz ia łek , tln 15 m arca  br.,

o godzinie U-taj przed południem, sprzedawać 
będę w drodze praetargu przymusowego więcej 
dającemu za gotówkę w  Radzynie, powiat 
Grudziądz, następujące rzeczy; [6058

6 Jałowic 213 roi tektury da­
chowej 15, becsefc smoły, 200 
itr. wapna, 30 ctr. węgli, 2 wo­
zy wyjazdowe, 80 ctr. ow sa , 
20 ctr. jęczmienia, 40 ctr. psze­
nicy, większą ilośł sprzętów  
domowych i roln.,p*ece, garnki, 
dzbank i ,  maszynę do mięsa, 
widły, łączniki, kosy itp.
Zbiórka licytantów przy Ratuszu w Radzynie

S m a r z ,  komornik sądowy 
5058] Grudziądz.

Sprzedaż licytacyjna
140 ketl wojskowych

odbędzie się dn. 82 , 24  i  27 lu a rca  l». r.,
o godzinie 9-e] przed poi w  G r u d z i ą d z u  
na placu ćwiczeń przy koszarach Gen Hallera; 
dn ia  2 5  m arca, o godz. 9 przed pot. w  !Sta- 
rogard® ie  (5 koni) na placu przed Starostwem. 

Prawo uczestnictwa pos adają wszyscy.
15°/e koni sprzedanych będą kredytowane 

do dnia 15 września przy zobowiązaniu opłaca­
nia 12°/o (rocznie).

Osoby, chcące skorzystać z kredytu, po­
winny posiadać poręczania władz państwowych, 
lub bankowe listy gwarancyjne. |6052

K o m en d a n t fi. K. nr. 2 2
(—) K a r k o s i e k  ppłk.

b le n d a  Oficerskiej Szkoły Lotnictwa
ogłasza

przetarg na sprzedaż ł o n
odpadk ów  a l a m i s j n m ,  du ra in m in  
jnm , m osiądzu , m iedzi, zelaza i sta li, 

o d p a d k ó w  gum  (opony i  dętki).
Przetarg ofertowy odbędzie się w dniu 

2 3  m arca  1926 r. w magazynie materjałów 
starych, na terenie Oficerskiej Szkoły Lotn. 
to Crndziądzu o godz. 10 rano.

Oferty należycie ostemplowane z załącze­
niem kwitu na złożone wad)nm w Kasie Skar­
powej w wysokości 10% oferowanej sumy, na­
leży przedkładać w zalakowanych kopertach 

J to  podanym terminie do Komendy Parku Ofic. 
f  Szkoły Lotniczej.

W ofertach należy podać cenę jednost- 
low ą  za 1 kg łomu każdego gatunku. Prze­
inaczone na sprzedaż przedmioty znaidnją się 
to magazynie materjałów starych, gdzie można 
Je oglądać w czasie od 17 do 23 marca b. r. 
toiędzy godz. 9—11 Tamże udzielane będą bliż­
sze szczegóły o warunkach sprzedaży..

Zastrzega się prawo wyboru oferenta, prze-

E rowadzenia przetargu ustnego, oraz unieważ- 
ienia przetargu. 60H4

p. ł ItatiMa Parku 0. S. L.
\ ( —)  Dutorowslti

porucznik pilot.

JL l a i l e  |  S p
'■ ■' '■ Sp. z cgr. por. .....
P ra u r t  pod G dańsk iem .

75 ha areału |5942| zał. 1840 r.

8mwa owaeowe, 
róże, hrztwi zdolne

w z p t a ,  k w ia ty , nasiona ro ln ic ze .
Katoli g gratis Tel. Gdańsk 646.

Ilłaszaj w musie

w  mOWROCUWIU
silą leczniczą nie śsfcepTiją w niczam pokrewn-ym zakła­
dom zagraniczn-yifc. Najsilniejsze jodobromowe kąpieie 
solankowe z ługieifa, kąniele -węglikowe, borowinowe, hy- 
dropatyczae i słoneczne. Borowinę kąpielową czerpie się 
z błofe miejskich, zawierających w wielkiej ilości związki 
źelazist® i  sole surowe. Kąpiele s o l a n k o w e ,  oddziel­
nie dla mężczyzn \ kobiefc, zaopatrzone w natryski i  roz­
maite przyrządy do gimnastyki. Urządzenia kąpielowe 
odpowiadają w  zupełności nowoczesnym wymaganiom
Solankowe k ąp  id 
wskazane  są we 
ni ach, w których 
wyeh w o g ó l e  aię 
wszystkiem zaleca 
n ęci a zapalnych 
o z on yc h  z  niemi

lś  inowrocławskie 
wszystkich cierpie- 
kąp i e l i  solanko­
wa żyw  a. Przede- 
się je celfcffi usu- 
produktów i p o ł ą- 
mi ej sco w y ch ci er-

pień Organizmu, zwłaszcza przy zołzach, dnie, reumaty 
zm e, chorobach skórnych, chorobach kości stawów, ócz. 
przy porażeniach i nerwobólach. Szczególnie korzystny 
wpływ wywierają kąoiele przy chorobach błony płucnej 
i brzusznej, przy chorobacn narządu oddechowego i serca, 
zwłaszcza we formie kąpieli nauhein skich. Sezon kąpielo­
wy trwa od l maja do końca września. Zakład, będący 
własnością miejską i przez władze miejskie kontrolowany, 
obecnie jest znacznie powiększony i zmodernizowany. — 

Ceny uminrkowane, [6030

ZARZftB SOLANEK, IE L  239

UTORI ZIELIŃSKI
5867

m istrz stolarski
Grudziądz, Dlnga 18 

poleca tanio ■„■jr

i kompletne Jadalnie sypialnie i lucSinie. \

K u p i m y  J P I t t i M
do transportu piasku na wodzie 
o pojemaośc; ca. 30 mtr. kbm 

Zgłoszenia upraszamy nadesłać pod adresem

Pomorskie Zakłady Ceram iczne, le w . S ic .
G rodsu ąd® , Tuszewsita Grobla 57. 6057.

B A f Z I O Ś Ć !
Z powodu korzystaego zakupu materjałów 

obniżam ceny moje następująco: (5822

6  pocztówek, wykonanie czarne . . 3 —  zł 
@  pocztówek, wykonanie bronzowe 4 :® ’ „

© g a b in e to w y c h ...................... ... . 3 , © —  „

1  portret 18x24 c m ......................8 —  „
Ceny powyższe obowiązują aż do odwołania^ 

Wykonanie zdjęć artystyczne i solidne. 
Zakład czynny od 8 rano do 7-mej wieczorem. 

Z a k ła d  F o to g ra f jl  A rty styczne j
B O L E S Ł A W  M I C I E
G r u d z i ą d z ,  ulica Solna nr. 2.

D P B S i B o a a o a o s r s a o

D O & D O D a a a a a D a a a

Czarne ib ran ie
męskie kamgarnowe 
(Cutaway)bardzo ma­
ło noszone, na śred­
nią figurę, do sprze­
dania Groblowa2274 
II piętro leWo.

okazyjni* do 
sprzedan ia .( r i i m

H a Zgł. Kościuszki 5, I I  1. 
od godz. */23 ^ pop.

D Z IE C IĘ C Y

w ó z e k  sportowy
dobrze utrzymany, na 
sprzedaż. Inform. ud z.

F it. KES4C H W E  
ul. Chełmińska 56, I I  pr.

Jadalnia
d ę b o w a  do nabycia

Stolarnia, Podgórna 4.
D o sp rzedan ia  

sza fa  d o  rsecs jj 
szafka do lustra 
czarny piasiczdatnslhsuSt. 
aparat fotograf.

(dobr/e utrzyn any) 
Chełmińska 7, I I I  pr.

Prseds. b l a t e s l i e
z powodu zmiany tamo 
do sprzedania M Ko­
walski, ul. Groblowa 26

1Q0eir.siaią
drugi pokos, do oddania
a . Las*, lobpnka
p. Grudziądz 6448

M ieszkan ia
4-6 pokojow. z meblami 
lab bez poszukuje się w 
pobliżu seminarium nau­
czycielskiego. Zgłosz. dc 
Głosu Pom. pod nr. 6005

1 P o s z u k u je  s ię

m ie s z k a n ia
Jes laop ok oJ ew . 

z  k u ch n ią .
Zgłoszenia do Bauku Pol­
skiego w miejscu. 16028

3 pokojowe 
mieszkania

z przy należnościami przy 
głównej ulicy, czynsz 
ustawowy, za zwrotem 
kosztów dó wynaj. 01. 
do Głosu Rom nr. 6053

Posznk. się próżnego po­
koju możliwie z używam 
kuchni od 1. IV . 1926 r. 
Zgł, Glos Pom. 6427pm.

? m \  dobrze n ie b io w .
do wynaięcia 6453 
Koszarowa 8, I  p. lewo

Pntf Ó i dobrze umebl. od 
I URM] 15/3 lub 1/4 w y­
najmę inteligenta, panu 
ul Moniuszki 5, I I  lewo

Pokój ładnie utneblow.
irontowy, do wynajęcia 
Tusze wskaGrobla 20,111.

Pokój d u żye le g . umebi.
z  oaobnem w e j ś c i e m  na­
tychmiast do w y n a j ę c i a  
ul. Mickiewicza 2, I I  piętro

Cukiernia \tfelkopolanka
poleca w ła s n e g o  wypieku i wykwintnej jakóśei:

Torfy « gfasffea 
Babki = Herbatniki

Sucharki 6055

oraz przyjmuje wszelkie zamówienia na wy­
roby wchodzące w  zakres cukiernictwa. —

Poradnia Prawna »6t a  Poiorsiieoo”
Spełniając c z ę s to  powtarzające się życzenia 
szanownych naszych czytelników urządziliśmy 

przy nąszem wydawnictwie

P O B A D W I Ę  P 1 A W I Ą
dla wszystkich nawych abonentów i czytelników.

Stas*c4 p o r a d n i a  P r a w n a ”  udziela sumiennej porady 
w  wszelkich oporach cywilno-prawnych, daje 
cenne wskazówki w  sprawach mieszkaniowych, 
podatkowych i karnych.

H asxa  „ P o r a d n ia  P r a w n a ”  sporządza tłumaczenia, 
pisze prośby, podania i reklamacje do władz 
administracyjnych, sądowych i skarbowych.

"Wszystkim właścicielom posiadłości  rentowych  
szczególną zwracamy uwagę na IH A S Z Ą  P O -  
KADWiĘ P R A W N Ą .

Ktokolwiek czuje się poszkodowanym przez w a l o r y z a c j ą  
renty w naszej Poradn i P raw n ej znajdzie 

sknteczną pomoc.
H as*a  „P o ra d n ia  P ra w u a “  udziela w s zy s tk im  abo­

nentom Głosu Pomorskiego pomocy, pobierając 
tylko opłatę kosztów bieżących (manipulacyjnu)

B iu r o  naszej „Poradni Prawnej41 mieści się w gmachu 
wydawnictwa „Głosu Pomorskiego'4 przy n l i e y  
G r o b lo w e j  27/29 i czynne jest we wszystkie 
dni powszedne od godz. 8 -m eJ  przed południem 
do godziny 4 -teJ po południu.

P rzy  zapytaniach piśmiennych załączyć opłatę pocztową.
Adresować: Poradnia Prawna Głosu Pomorskiego 

Grudziądz.

T n l j# i iM A  n a  d a c l ,y  w najlep-iCKiiirę s a s s " pi
SMlB - Łepnik - O z l e g i e ć

C irb iE ie U !  z czysteoo oleju  
Trzcinę -  Gips -  Koryto glinkowe  
Cement - Wapno
i wszelkie materiały budowlane do­
starczają po cenach f a b r y c z n y c h

G r u d z ią d z
Teiefon nr. 88 

biuro przy dworcu towa­
rowym.

S K Ł A D
s B u e s z t a n l e a
w bardzo dobrem poło­
żeniu, aa dobrych wa­
runkach natychmiast do 
oddania. Z g ło c z e m a :

Grudziądz, Cltetmióskii 54

Yenzfce i Deday
Fabryka

Warszawska'

P o s a d y

Panna 2? letnia, znająca 
krawiucczjsmę po­

szukuje posady do dzieoi. 
lidnia? obojętnie. Najchę­
tniej na wsi Zgłoszenia do 
Głosu Pomorsk, nr. 644(lpm

58 HF 171® 0S> » f j f  wyuoza M . JEB wszystkich listo- 
wnie bezpłatnie, celem pro­
pagandy Instjtnt Stenogra- 
ticzny, A n t o n ie g o  W o j­
n a ra  W a r s z a w a  n lic a  
la r a c z a  n r .  26 (5023

Z g u b io n o
k s ią ż e c z k ę  wojskowa

na nazwisko 16031 
Antoni Stenzei
roczni* 1895, zamieszk. 
w Grudziądzu, ul. Kwia­
towa 29, klAia untewafniam-

Zganiłam mój wykaz 
o s o b is ty ,  

który niniejszem unie­
ważniam. Otylja Neu- 
mann, Jakóbkowo.

w Grudziądzu 
Ogrodowa7 wpodw.

wykonaj*: 
gorsety, ban daże  
chirurgiczne, paski 
dla chorych na ner­
ki, g o r s e ty  dla 
ułomnych, dla brze­
miennych, oraz pól 
gorsety dia modti. 
toaiet i biustonosze 
Przeróbki
6456 i reperacje.

Wełnę do przędzenia
w każdej ilości przyimu- 
je się Kaliukowa 55/57

Począ tek  o godzinie 6-ej i 8-ej 

w niedzielę o godzinie 4’1*. —

O d .  c z w a r t k u  d n i a  1 1 -g o  m a r c a  największy szlagier doby obecnej pod tytułem:

K B O L  A P A S Z Ó W
6058 wielki dramat salonowo sensacyjny w  3  s e r ja c h  —- 12 a k t ó w  r a z e m .
W  roli głównej ulubieniec płci pięknej JL U C J A S O  A Ł B I l B T i l l  i ńgiarna E  W  I  E W A .

Ponadto: W  esoIA, fa raa  z 
H a r o l d  L l o y d e m

i kiedy Londyn sie budzi
Biaaem 84 a k tów !

W nieizielę o gods. 2popol. Sprzed- 
? t? W o D e  ^ aa d z ie c i  s  b ra tem  
C h a p lin a  i  H a r o ld  L lo y d o m .


